
Spod czyjego nożna wyjdzie smaczniejsza 
sałatka? Podczas otwarcia parku Tysiąclecia 
odbędzie się cooking show. Rywalizować będą 
dwie drużyny. – Jedną z nich będę 
dowodził ja, drugą Grzegorz Hry-
niewicz. Dobierzemy zawodników 
z publiczności i wspólnie przygotu-
jemy wiosenne smakołyki - zapowiada 
prezydent Janusz Kubicki. I zaprasza w czwar-
tek o 16.00 do parku na przywitanie wiosny. 
>> 3nr 11 (546) 20 marca 2024
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Dwa ronda do przebudowy. Dwie estakady nad nimi do postawienia od 
zera. To plan zmian na Trasie Północnej. Start pod koniec tego roku. I-IV

KĄPIELISKO

Odsłaniamy 
tajemnice Ochli
Tak nazywa się cykl krótkich 
filmów poświęconych nowemu 
basenowi H2Ochla. Budowa się 
skończyła. Obiekt jest gotowy. 
Czekamy na ciepłe dni.
- Filip, gdzie jesteś?! - woła 
prezydent Janusz Kubicki. 
Filip Gryko zniknął mu z po-
la widzenia. Gdy w końcu się 
pojawia, nic nie mówi, tylko 
wybiega mokry ze zjeżdżal-
ni w samych gatkach. Taki 
z niego mors! Przed chwilą 
zjechał rurą długą na kilka-
dziesiąt metrów.

- Zjeżdżalni jest siedem. 
Każda ma swój niewielki ba-
sen-hamownię, w którym 
kończy się zjazd - tłumaczy 
J. Kubicki. - Takie rozwiąza-
nie zasugerowali specjaliści, 
przekonując, że to bezpiecz-
niejsze niż kończenie zjazdu 
w jednym basenie. Unikamy 
krzyżowania się dróg wyj-
ścia z basenu, co jest czę-
stą sytuacją na obiektach 
ze wspólną niecką. Prowa-
dzi to do „kolizji i zderzeń”. 
My tego unikamy.

Tymczasem F. Gryko 
przybił piątkę z prezyden-
tem i pobiegł dalej. Pew-
nie na plac wodny dla naj-
młodszych. Wody jest tutaj 
tylko kilka centymetrów. 
Za to mnóstwo zabawek, 

fontann, pryszniców, sika-
wek…

- Dziecko jest tutaj bez-
pieczne, bo basen jest wyło-
żony specjalnym, miękkim 
tworzywem. Maluch krzywdy 
sobie nie zrobi - zapewnia J. 
Kubicki. Znowu rozgląda się 
za Filipem. A Gryko, jak to 
Gryko, tylko przebiega obok 
prezydenta i gna do kolejnych 
urządzeń…

- Woda ciepła? - pytamy.
- Gdzie tam, dla mnie nie 

podgrzali - rzuca w biegu.
A jest taka możliwość, bo 

na H2Ochla zamontowano 
pompy ciepła, które mogą 
podgrzać wodę w chłodniej-
sze dni. Ups! Zdradziliśmy ko-
lejną tajemnicę.

(tc)

Dla fanów czarnego sportu nie ma lepszych oznak wiosny niż wyjazd na tor żużlowców! Ci już kręcą kółka, na razie treningowe i w sparingach, ale to już znak, że poważne ściganie coraz bliżej. 
Zwiastuje je także prezentacja klubu. - Ta w piątek, 22 marca, w hali CRS, która z pewnością wypełni się do ostatniego miejsca! - zapowiada Piotr Protasiewicz, dyrektor sportowy ZKŻ SSA.

Kadr z filmu nr 2: prezydent Janusz Kubicki i Filip Gryko FOT. MATERIAŁY UM
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WIELKANOC

Przedświątecznie z Kraszanką
Pisanki, kraszanki, miody i czego dusza zapragnie… Deptak szykuje się do wielkanocne-
go jarmarku. Świąteczne kramy pod ratuszem pojawią się już w sobotę, 23 marca.

Klimat zbliżającej się Wielka-
nocy, która w tym roku przy-
pada na 31 marca, na depta-
ku poczujemy wraz z trady-
cyjnym jarmarkiem. Wystaw-
cy ze świątecznymi i innymi 
rozmaitościami pojawią się 
pod ratuszem w tę sobotę - 
23 marca i w drewnianych 
kramach oraz pod dachami 
namiotów będą handlować 
do czwartku - 28 marca. Co-
dziennie w godz. 12.00-18.00.

- Wystawców, podobnie jak 
w minionych latach, będzie 
około 30 i tradycyjnie ulokują 
się na Starym Rynku w pobli-
żu ratusza oraz na ul. Żerom-
skiego do skrzyżowania z ul. 
Mickiewicza - informuje An-
na Wielichowska z Centrum 
Biznesu, który wraz z Zielo-
nogórskim Ośrodkiem Kul-
tury jest organizatorem zie-
lonogórskiej Kraszanki.

Oprócz kolorowych pisa-
nek, stroików, serwetek czy 
wyrobów z drewna, czyli ty-
powo świątecznego asorty-
mentu lokalnych rękodziel-
ników, ceramiki dekoracyjnej 

ze Śląska oraz miodów i in-
nych specjałów, m.in. wędlin 
z Litwy czy serów, oscypków 
i przetworów z Podhala, na 
jarmarku pojawi się też ofer-
ta w sam raz na upominki „od 

zająca”: galanteria skórzana, 
biżuteria, zabawki...

Nie samym jednak han-
dlem Kraszanka żyje. Będzie 
też wspólna zabawa związa-
na ze świąteczną symboli-

ką. W pierwszy dzień jarmar-
ku (sobota) o 12.00 nawiąże-
my do szesnastoletniej tra-
dycji i razem z Grupą Twór-
ców Nieprofesjonalnych „Ba-
bie Lato” znów spróbujemy 
pobić rekord, przygotowując 
wielką palmę wielkanocną, 
która podczas świąt ozdobi 
wejście główne do ratusza. 
Będzie wyzwanie, ale przede 
wszystkim mnóstwo radości.

W sobotę i w niedzielę, 
w godz. 12.00-16.00 ZOK za-
prosi młodszych zielonogó-
rzan do Kraszankowej Warsz-
tatowni, w której stworzą 
własne ozdoby wielkanoc-
ne. W tych samych godzinach 
w niedzielę ugości nas Strefa 
Falubaziaka. Będzie też nie-
spodzianka dla milusińskich 
- zamiast jednej atrakcji będą 
mieli dwie, bo w tym roku ka-
ruzelę wenecką zastąpią ka-
ruzela łańcuchowa i kolejka. 
- Będą dostępne w dniach 23-
26 marca, a dzieci skorzystają 
z nich bezpłatnie - zapowia-
da A. Wielichowska.

(el)
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Kramy z rękodziełem i produktami jak znalazł na prezent „od 
zająca” staną przy ratuszu i na ul. Żeromskiego

SENIORZY

Powitanie 
wiosny
Seniorzy przywitają w czwartek 
nie tylko najzieleńszą porę roku, 
ale też nowego Bachusika - Trój-
miastusa, który stanie przed ka-
mienicą przy al. Niepodległości 10.
Z inicjatywy Ambasady Se-
niora i stowarzyszenia Lu-
buskie Trójmiasto seniorzy 
spotkają się 21 marca przed 
budynkiem przy al. Niepod-
ległości 10, gdzie mieszczą 
się siedziby obu instytucji. 
- Na deptaku staną krzesła 
i namioty, będzie poczęstu-

nek i gorące napoje - zapra-
sza Czesław Grabowski, prze-
wodniczący Zielonogórskiej 
Rady Seniorów.

O 12.30 wystąpią dzie-
ci z Domu Harcerza. Oko-
ło 12.45 zostanie odsłonięty 
Bachusik Trójmiastus. - Ba-
chusiki integrują nasz obszar 
funkcjonalny. Pierwszy stoi 
w Otyniu, drugi pojawi się 
w czwartek w Zielonej Górze, 
trzeci ma stanąć w Sulecho-
wie - wyjaśnia Edward Fed-
ko, prezes stowarzyszenia LT. 
Zwieńczeniem popołudnia 
będzie koncert tria Reed Con-
nection. Usłyszymy muzykę 
rozrywkową, filmową i lek-
ką klasykę.

(ah)

Z  Ż YC I A  M I A S TA > > >

Rotary Club Zielona Góra wsparł Kliniczny Oddział Anestezjo-
logii i Intensywnej Terapii małym, ale niezwykle nowocze-
snym i potrzebnym urządzeniem. To system ultrasonogra-
ficzny z kapsułą wartości kilkudziesięciu tysięcy złotych. (ah)
 FOT. SZPITAL UNIWERSYTECKI

Przy ul. Gorzowskiej otwarto Novy Hotel z restauracją. Oferuje 
taras, parking oraz bar. Do dyspozycji gości jest 50 pokoi i 60 
miejsc parkingowych. Obiekt zapewnia całodobową recepcję, 
transfer lotniskowy, obsługę pokoju i bezpłatne WiFi. (ah)
 FOT. NOVY HOTEL

W SP 27 kochają matematykę! Tą pasją zarażają innych. I jak 
co roku zorganizowali grę miejską „∏stacja”. 13 pięcioosobo-
wych zespołów z rożnych szkół musiało dotrzeć do 10 punk-
tów zadaniowych. Jednym z nich był urząd miasta! Wygrała 
SP 25, przed SP 27 i SP 5. (dsp) FOT. MATERIAŁY SP 27
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WYSTAWA

Ale jaja!
Jednym z nieodłącznych symboli 

Wielkanocy są pisanki. Ich piękno oraz 
kunszt twórców możemy podziwiać do 
5 maja na wystawie w Muzeum Ziemi 
Lubuskiej. Wystawione pisanki pocho-
dzą ze zbiorów Muzeum Lubuskiego 
im. Jana Dekerta w Gorzowie Wlkp., 
a na kolorową ekspozycję składają się 
prace pisankarzy z Polski i Ukrainy, 
którzy wzięli udział w Konkursie Pisa-
nek im. Michała Kowalskiego. Równie 
piękne rzadko królują na świątecznych 
stołach! - To okazja do podziwiania 
pisanek z różnych regionów, które 
ilustrują fenomen tego rzemiosła - 
podkreślał podczas wernisażu kurator 
wystawy dr Grzegorz Wanatko. (el)

REKREACJA

Powitajmy razem wiosnę
Zielonogórski Ośrodek Kultury za-

chęca do wspólnego celebrowania na-
dejścia wiosny. Spotkanie odbędzie się 
21 marca, w godz. 16.00-18.00 przed 
budynkiem ZOK-u w parku Piastow-
skim. Ma być okazją do spędzenia 
czasu na łonie budzącej się przyrody 
z rodziną, przyjaciółmi i sąsiadami. 
Okraszone zostanie kreatywnymi 
warsztatami plastycznymi i anima-
cjami dla dzieci. W programie sianie 
wiosennych kwiatów, budowanie tor-
tu dla ZOK-u, który właśnie obchodzi 
swoje 50. urodziny, malowanie wielkiej 
kolorowanki, tworzenie ozdobnej 
biżuterii, klejenie kolorowych owadów 
i puszczanie baniek mydlanych. (el)

OBSERWACJE

Z teleskopem pod Palmiarnią
Nowy cykl obserwacji nieba przez 

teleskopy rozpoczął się tydzień temu 
pożegnaniem zimowych konstelacji 
oraz badaniem Księżyca i Jowisza. 
Organizatorzy spotkań na Winnym 
Wzgórzu - Planetarium Wenus oraz 
oddział Polskiego Towarzystwa Miło-
śników Astronomii - zapraszają na dwa 
wtorkowe wieczory pod nieboskłonem. 
26 marca w godz. 18.30-20.30 entuzja-
ści astronomii przyjrzą się Jowiszowi, 
Merkuremu i komecie 12P/Pons-
-Brooks, a 9 kwietnia w godz. 19.30-
21.45 - wąskiemu sierpowi Księżyca, 
Jowiszowi, komecie 12P/Pons-Brooks 
i Uranowi. Spotkania pod Palmiarnią 
uwarunkowane są pogodą. (el)

AKCJA

Sadzimy lipy
Prezydent Janusz Kubicki zaprasza 

mieszkańców na wspólne sadzenie 
drzew w ramach akcji 800 drzew 
na 800-lecie miasta. Choć oficjalny 
jubileusz dobiegł końca, do posa-
dzenia zostało jeszcze 45 drzew. Tym 
razem będą to lipy. Akcja odbędzie się 
w sobotę, 23 marca, o 10.00 przy Tra-
sie Północnej, przy skrzyżowaniu z ul. 
Zdrojową. Każdy może mieć swoje 
drzewo, trzeba jednak zgłosić udział, 
pisząc na adres mailowy: promocja@
zgk.net.pl. Na zapisy organizatorzy 
czekają do piątku, 22 marca, do 12.00. 
Oprócz lip zielonogórzanie będą 
sadzić krzewy. Na miejsce zostanie 
dostarczonych około 400 sztuk. (ah)



      20 marca 2024      łącznik zielonogórski 3www.Lzg24.pl

FO
T.

 M
AC

IE
J D

O
BR

O
W

O
LS

KI

FESTIWAL

Klan Machaliców 
przejmuje scenę
Kalendarze w dłoń! W kwietniu 
musimy znaleźć czas na masę 
koncertów, wystawę fotografii 
Piotra Machalicy i spektakl au-
torstwa Krystyny Jandy. Przed 
nami festiwal „Klan Machaliców i 
Przyjaciele”.
Wydarzenie rusza 8 kwiet-
nia. Festiwal został stworzo-
ny dla wielbicieli twórczości 
klanu Machaliców oraz me-
lomanów, teatromanów i osób 
wrażliwych na literackie pięk-
no. W jego ramach odbędą się 
dwie istotne imprezy: 3. Zie-
lonogórskie Spotkania Arty-
styczne i 2. Konkurs Piosen-
ki Literackiej im. Piotra Ma-
chalicy. - Będziemy spotykać 
się w Piekarni Cichej Kobiety, 
Palmiarni, Lubuskim Teatrze 
i Planetarium Wenus - wymie-
nia Jerzy Nowak, który z żo-
ną Kamilą stoi za organizacją 
przedsięwzięcia. Nie zabrak-
nie sentymentalnych akcen-
tów związanych z rodem Ma-
chaliców. Zapowiedziały się 
gwiazdy. Piekarnię odwiedzi 
Magda Umer, Artur Żmijew-
ski, a na deskach teatru zoba-
czymy m.in. Krystynę Jandę 
w spektaklu „My Way”, do któ-
rego kostiumy zaprojektował 
Tomasz Ossoliński. Szczegóły 
na stronie cichakobieta.pl. (ah)

WYDARZENIE

Otwieramy park Tysiąclecia po renowacji
Teren dopiero nieśmiało się zieleni, ale już zaprasza na pierwszy wiosenny spacer. Wyjątkowo przy muzyce i z 
przekąską w ręku. W parku Tysiąclecia w nowej odsłonie widzimy się 21 marca o godz. 16.00.

Będzie hucznie, ale usza-
nujemy obyczaje tutejszych 
gospodarzy - jeży i ptaków. - 
I jak na pierwszy dzień wio-
sny przystało, będzie kolorowo 
- zapowiada tajemniczo Grze-
gorz Hryniewicz, współorgani-
zator wydarzenia i prezes Sto-
warzyszenia Warto Jest Poma-
gać, którego siedziba mieści 
się w samym sercu parku. Na 
pewno zobaczymy park w zu-
pełnie nowej odsłonie. Zanie-
dbane ścieżki i wybrakowana 
zieleń odeszły w niepamięć.

- Przez wiele lat niewiele 
się działo w naszych parkach, 
bo zawsze brakowało na to 
pieniędzy. Kiedy jednak po-
jawiły się odpowiednie pro-
gramy i fundusze, bardzo do-
brze wykorzystaliśmy nada-
rzającą się okazję - komentu-
je prezydent Janusz Kubicki. 
- Oprócz mnóstwa nasadzeń, 
nowej zieleni, drzew i krze-
wów, są tu również miejsca 
do rekreacji i wypoczynku.

Żurek i sałatki
Początek wiosny skłonił 

organizatorów do sięgnię-

cia po zdrowy kulinarny re-
pertuar. W parku stanie sce-
na, na której odbędzie się co-
oking show pod hasłem Are-
na Wiosennych Smaków. Na-
przeciw siebie staną dwie 
drużyny (jedna reprezento-
wana przez prezydenta Janu-
sza Kubickiego, druga przez 

Grzegorza Hryniewicza). Li-
derzy dobiorą zawodników 
z publiczności i wspólnie 
z nimi przygotują wiosen-
ne sałatki z sosami. Kuchen-
ne przybory i rękawiczki - za-
pewnione. To publiczność 
zadecyduje, spod czyjego no-
ża wyszła lepsza sałatka. Na 

degustatorów czekać będzie 
500 porcji. Podobnie będzie 
z żurkiem - zupą, która koja-
rzy się z wiosną i Wielkano-
cą. Powinna rozgrzać gości, 
bowiem przednówek bywa 
kapryśny.

Takie samo zadanie stoi 
przed studiem piosenki Rezo-

nans z Domu Harcerza i stu-
diem tańca Keep on Dancing. 
O oprawę muzyczną zadba-
ją natomiast DJ Bamse (Pa-
weł Jakubowski) i DJ Vonsky 
(Patryk Leszczyński). ZGrana 
Rodzina zatroszczy się o ani-
macje, zabawy i warsztaty 
dla dzieci.

Poznaj zakątki
Młodsi i starsi będą mo-

gli wspólnie wziąć udział 
w grze terenowej i bliżej po-
znać park. W Centrum Po-
mocy Warto Jest Pomagać 
otrzymają mapy. Zadaniem 
zawodników będzie odnaleźć 
12 punktów na terenie parku 
- m.in. grobowiec Beuchelta, 
tężnię, wybieg dla psów, huś-
tawkę dla osób jeżdżących na 
wózkach, karmniki, fontan-
ny, stoły szachowe czy ogród 
zmysłów. Przy każdej stacji 
zdobędą pieczątkę. Z zebra-
nym kompletem stempli bę-
dą mogli ruszyć po odbiór na-
grody-niespodzianki. Wspól-
na zabawa jest wstępnie prze-
widziana do godz. 18.00.

(ah)

Przed nami gra terenowa, cooking show, występy, zabawy i warsztaty. Organizatorzy czwart-
kowego wydarzenia zapraszają do parku Tysiąclecia. - Widzimy się o 16.00! - mówią.

ROWERY

Trenujemy 
z Nową Solą
Ruszamy z oficjalnymi treningami 
do rywalizacji o tytuł Rowerowej 
Stolicy Polski! Zielona Góra bierze 
udział w zabawie po raz trzeci. 
Doskonałą okazją do sprawdzenia 
formy będzie niedzielna akcja 
„Łączy nas ścieżka Zielona Góra-
-Otyń-Nowa Sól”, która odbędzie 
się w godz. 12.00-15.00.
Treningi przed właściwą ry-
walizacją to okazja, by spo-
tkać się z innymi miłośnika-
mi jazdy na rowerze, poznać 
trasy i podszkolić swoje umie-
jętności. - Każdy może wziąć 
udział w zabawie, niezależ-
nie od wieku i poziomu za-
awansowania - przekonują An-
na Szatkowska i Piotr Dubic-
ki, zielonogórscy koordyna-
torzy Rowerowej Stolicy Pol-
ski. I uzupełniają: - Zasady ry-
walizacji są proste. Rowerzy-
ści pobierają specjalnie stwo-
rzoną na potrzeby rywalizacji 
darmową aplikację „Aktyw-
ne Miasta”- z Google Play lub 
App Store, która rejestruje tra-
sy i ich długości. Za pomocą 
aplikacji gromadzone są punk-
ty dla miast oraz drużyn, bez 
względu na to, w jakim miej-
scu na świecie się znajdujemy.

Puchar Rowerowej Stolicy 
Polski wygra to miasto, któ-

re uzyska najlepszy wynik 
w klasyfikacji ogólnej - to su-
ma wszystkich pokonanych 
kilometrów w rywalizacji lo-
kalnej, dzielona przez liczbę 
mieszkańców. Zmagania o ty-
tuł rozpoczną się w czerwcu!

Pierwszy poważny spraw-
dzian formy czeka nas podczas 

akcji „Łączy nas ścieżka Zielo-
na Góra-Otyń-Nowa Sól”, or-
ganizowanej przez zaprzyjaź-
nione samorządy: miasta Zie-
lona Góra i Nowa Sól, powiat 
nowosolski i stowarzyszenia - 
Rowerem do Przodu i Przyja-
ciół Ziemi Otyńskiej. Zaplano-
wano ją w najbliższą niedzie-

lę, 24 marca, w godz. 12.00-
15.00 (z losowaniem i odbio-
rem nagród do 16.00). Uczest-
nicy otrzymają paszport rowe-
rowy (jest obowiązkowy, żeby 
się bawić) oraz naklejki w wy-
branym punkcie. Po skomple-
towaniu trzech naklejek może-
my w nagrodę odebrać opaskę 
sportową w trzech miejscach: 
pałac Zatonie w Zielonej Gó-
rze (1000 sztuk), Odra Park, ul. 
Włókniarek w Nowej Soli - te-
ren po Nowosolskiej Fabryce 
Nici Odra (700) i miejsce ob-
sługi rowerzystów na moście 
w Stanach (300).

W planach jest loteria fanto-
wa dla rowerzystów. Uczest-
nicy zabawy, którzy zdobędą 
trzy naklejki, będą mogli też 
wykręcić kolejny upominek 
(pałac Zatonie w Zielonej Gó-
rze - 500 szt. oraz Odra Park - 
500 szt.). Dla prawdziwych fa-
nów jazdy na rowerze, którzy 
ustrzelą komplet 10 naklejek, 
przygotowany jest upominek 
ekstra - do odbioru na wybra-
nym stoisku promocyjnym.

Organizatorzy czekają 
w 10 wyznaczonych punk-
tach na trasie - od strony 
Zielonej Góry: MOR rondo 
Księżnej Doroty, pałac w Za-
toniu - fontanna, MOR Łu-
gi, MOR Otyń - Bażantarnia, 
MOR Otyń Edelweiss, MOR 
Stany, MOR Nowa Sól Szpi-
tal, MOR Nowa Sól - ul. Przy-
szłości, Nowa Sól Odra Park 
i MOR Ciepielów). (rk)

INWESTYCJE

Nowe 
mieszkania
KTBS stawia dwa kolejne bloki 
wielorodzinne przy ul. Anny 
Jagiellonki, łącznie 112 mieszkań. 
Będą gotowe w przyszłym roku.

Czteropiętrowe budynki bę-
dą miały pięć kondygna-
cji (bez piwnic) i windy. To 
łącznie 112 lokali mieszkal-
nych - w tym są 52 kawalerki 
o powierzchni około 32 mkw. 
i 60 mieszkań dwupokojo-
wych o pow. około 41 mkw.

Mieszkania będą miały 
pomalowane ściany i sufity, 
okładziny ścienne i podło-
gowe (panele, płytki), drzwi 
wejściowe i wewnętrzne (po-
kojowe, łazienkowe), ku-
chenkę elektryczną. Przy 
blokach nie zabraknie ziele-
ni i placu zabaw.

- Bardzo się cieszę, że kon-
sekwentnie rozwijamy bu-
downictwo społeczne - mó-

wi prezydent Janusz Kubicki. 
- Takie są oczekiwania zielo-
nogórzan i robimy wszystko, 
co możliwe, żeby zaspokoić 
ich potrzeby mieszkaniowe.

Wykonawcą jest konsor-
cjum firm Agrobex i Agrobex 
Budowa z Poznania.

- Te dwa bloki będą goto-
we w marcu przyszłego roku 
- zapowiada Janusz Jankow-
ski, prezes KTBS. - Wszyst-
kie lokale zostaną wykoń-
czone pod klucz. Planujemy 
też 112 miejsc parkingowych 
i cztery dla osób z niepełno-
sprawnościami.

Koszt zadania - 27 mln 
650 tys. zł. Miejska spół-
ka w Zielonej Górze ma 
już 40 bloków. Ogółem 
w zasobach KTBS jest już 
1906 mieszkań.

- Zapotrzebowanie na 
mieszkania KTBS jest bar-
dzo duże, o czym świadczy 
kolejka chętnych. Nam uda-
je się ją rozładować - podkre-
śla radny Andrzej Bocheński, 
który pilotuje zadanie.

(rk)
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„Gazeta Lubuska” opublikowała czytelniczy ranking 
największych atrakcji Zielonej Góry. Z 10 aż 7 powstało 
za prezydentury obecnego włodarza. Najwięcej głosów 
otrzymało Zatonie. Odnowiony w ostatnich latach Park 
Książęcy oraz zabezpieczone i oświetlone ruiny pałacu zastąpiły 
Palmiarnię w roli wizytówki miasta. Pomysł Jarosława Skorulskiego 
i jego przyjaciół, z entuzjazmem zaakceptowany przez prezydenta, w którego 
realizację całym sercem zaangażowała się ekipa Kubickiego i dziesiątki innych 
osób, przeistoczył się w perełkę miasta. Niebawem będzie miała mocnego 
konkurenta - odnowiony park Tysiąclecia. Zaskoczeniem dla mnie było wyso-
kie miejsce w rankingu Doliny Luizy. Z opinii czytelników wynika, że po rewi-
talizacji stała się oczekiwanym przez nich miejscem odpoczynku na świeżym 
powietrzu. 10-tkę zamyka Centrum Nauki Keplera, inwestycja niegdyś mocno 
krytykowana przez małą, ale hałaśliwą grupę, tę samą, która krytykuje wszyst-
ko, co robi Kubicki.

Pół wieku istnienia obchodził Zielonogórski Ośrodek 
Kultury. Przez 50 lat był organizatorem tysięcy wy-
darzeń kulturalnych, więc chyba nie ma w mieście 
człowieka kulturalnego, który z ZOK-iem się nie zetknął. 

Obecna dyrektor Agata Miedzińska pięknie kontynuuje 
pracę poprzedników, a załoga, w większości długoletni 

pracownicy, to świetni ludzie, którzy wnoszą pozytywną 
energię w życie naszego grodu. Serdeczne gratulacje z okazji 

jubileuszu i prośba, by tak trzymać!
Przeżyłem wiele kampanii wyborczych, ale w tej zaskakuje mnie skala hi-

pokryzji i zwykłych kłamstw. Oto jeden z kandydatów mówi, że dobrze pokieruje 
miastem, bo odniósł sukces w biznesie, podczas gdy powszechnie wiadomo, że 
jest odwrotnie. Inni kłamią w żywe oczy, że mieszkają w mieście, a ich partia, któ-
ra wygrała wybory parlamentarne z hasłem „przywróćmy praworządność”, na 
to łamanie prawa jest ślepa i głucha. Marcin Pabierowski przekonuje, że miasto 
podniosło podatki o 800 procent. Jeśli tak umie liczyć, to jak policzy budżet?
Takiej ilości „wciskania dziecka w brzuch” też jeszcze nie było. Inteligentni 
ludzie świadomie rozpowszechniają kłamstwo, że zjeżdżalnie na Ochli będą 
kończyć się „w betonie”. Jakby nie byli w żadnym wodnym parku i nie widzieli, 

że nigdzie zjeżdżalnie nie kończą się w ogólnym basenie, m.in. ze względów 
bezpieczeństwa. Opowiadają, jaka cudowna była Ochla przed rewitalizacją, 
a ja pamiętam smutny obraz zdegradowanego kąpieliska do zamknięcia. 
O Przylepie… - słuchając niektórych, można by odnieść wrażenie, że Kubicki 
osobiście składował tam odpady i je podpalał, by zatruć mieszkańców i wodę 
w okolicznych strumykach.
Przeżyłem wiele kampanii wyborczych, niektóre hasła są stare jak świat. Ścią-
gnę nowych inwestorów - to najpopularniejsze. Kandydat zatrzymał się chyba 
w latach 90. Czy nasze miasto nie ściąga nowych inwestorów, nie stwarza im 
dobrych warunków? To jakim cudem strefa gospodarcza w Kisielinie tak szyb-
ko się zapełniła… Ilość głupot, jaką wypowiadają niektórzy w tej kampanii, jest 
porażająca. Startujący po raz pierwszy Arkadiusz Dąbrowski jawi się przy nich 
jako oaza wiedzy i politycznej dojrzałości.
Czy w ostatnich tygodniach dostrzegliście nowe drzewa, które pojawiły się 
w nieoczywistych miejscach - na skwerkach, ulicach, zamiast betonu? Dzie-
siątki! Zauważam je każdego dnia. Tu trzy, tam pięć, nawet ze 40. Mam nadzie-
ję, że my również zadbamy o zieleń, sadząc tej wiosny piękne pelargonie czy 
surfinie na naszych domowych parapetach. W moich oknach na pewno będą 
czerwone pelargonie od Mordela w Świdnicy. A w waszych?

PRZY CZWARTKOWYM OBIEDZIE
Andrzej Brachmański

Zacznijmy kwiatkową ofensywę!

SENIORZY

Maszeruj 
z kijkami
Ambasada Seniora zachęca do 
aktywności. Za jej sympatycz-
kami pierwszy trening nordic 
walking pod okiem instruktorki 
Zdzisławy Hansz, która od ponad 
dekady z zaangażowaniem pro-
muje tę formę ruchu.
- Pierwsze spotkanie to wpro-
wadzenie w podstawy nordic 
walking, demonstracja techniki, 
a przy okazji szansa na złapanie 
bakcyla - tłumaczy instruktorka.

Nordic walking jest łatwy, 
opiera się na naturalnej for-

mie ruchu jaką jest marsz, 
pozwala efektywnie pod-
nieść sprawność fizyczną, 
jest dla każdego, niezależnie 
od wieku i poziomu spraw-
ności. To doskonały sposób, 
by usprawnić układ serco-
wo-naczyniowy i oddecho-
wy, zrzucić zbędne kilogra-
my, odciążyć kręgosłup i sta-
wy. To bezpieczna aktywność 
dla wszystkich.

- Seniorzy mogą dołączyć 
do jednej z grup, które pro-
wadzi Zdzisława Hansz - mó-
wi Czesław Grabowski, go-
spodarz Ambasady Seniora. 
- Choć bardziej aktywne są pa-
nie, zachęcam też mężczyzn.

- Prowadzę marsze, któ-
rych organizatorem jest 

Miejski Ośrodek Sportu i Re-
kreacji. W każdą sobotę około 
50 osób uczestniczy w dwu-
godzinnych wędrówkach po 
Wzgórzach Piastowskich - za-
chęca instruktorka. - Współ-
pracuję też z Zielonogórskim 
Centrum Spacerów Nordyc-
kich Lubuskiego TKKF. W ra-
mach całorocznej akcji Ak-
tywny Senior, w poniedziałki 
i środy spaceruję z osobami 
starszymi - emerytami i ren-
cistami.

Żeby pomaszerować w gru-
pie, wystarczy skontaktować 
się z Ambasadą Seniora (tel. 
68 419 89 25, mail: radasenio-
row@um.zielona-gora.pl) lub 
bezpośrednio z instruktorką 

(tel. 664 96 22 34). (ah)

UNIWERSYTET ZIELONOGÓRSKI

Tak właśnie skutecznie działamy społecznie
W auli biblioteki UZ w ramach cyklicznej, ogólnopolskiej imprezy pt. „Gra o karierę - Biura Karier dla Ciebie” zaprezentowały się 
dwie grupy studenckie. Aktualnie prowadzą one działania lokalne w Europejskim Korpusie Solidarności.
Spotkanie otworzyła dr hab. Bar-
bara Literska, prof. UZ, prorektor 
ds. studenckich: - To ważne wyda-
rzenie dla naszego uniwersytetu, 
ponieważ dotyczy działalności stu-
denckiej, która wynika z potrzeby 
serca, działania, solidarności z in-
nymi - słabszymi, potrzebujący-
mi. Dziękuję Monice Politańskiej, 
kierownik Biura Karier za ogrom 
pracy i zaszczepienie chęci dzia-
łania. Dziękuję również tym, któ-
rzy zdecydowali się uczestniczyć 
w programie.

W trakcie spotkania studenci po-
znali autorów projektów, zobaczy-
li na czym one polegają, w jaki spo-
sób są wdrażane. Mogli zainspiro-
wać się do działania i tworzenia 
własnych pomysłów. Była to rów-
nież okazja do pogratulowania i po-
dziękowania studentom za ich ini-
cjatywę i chęć zmieniania lokalnej 
społeczności na lepsze.

Mowa i sztuka
Podczas spotkania zaprezento-

wały się grupy studenckie:

• „Raz, dwa, trzy- mówisz Ty!” - pro-
jekt realizowany przez Koło Logo-
pedyczne „Mowa bez wad”. Lider-
ką grupy jest Klaudia Perzanowska, 
mentorem dr Anita Famuła-Jurczak, 
prof. UZ. Założeniem jest przyczy-
nienie się do zwiększenia świado-

mości społeczeństwa na temat pro-
blemów logopedycznych, z jakimi 
borykają się dzieci od pierwsze-
go do trzeciego roku życia. Wśród 
działań grupy jest przeprowadza-
nie diagnoz w różnych obszarach 
województwa lubuskiego. Dzięki 

temu zostaną wyrównanie szanse 
i zminimalizowane niepowodzenia 
edukacyjne, które są konsekwen-
cją zaburzeń mowy. Złożony wnio-
sek uzyskał 94 na 100 możliwych 
punktów. Projekt otrzymał dota-
cję 8.028 euro.
• „Wyrażam siebie przez sztukę” 
- projekt realizowany przez Radę 
Studentów z Niepełnosprawno-
ściami. Liderem grupy jest Mar-
cin Łukaszewicz, mentorami są dr 
Katarzyna Kochan i dr hab. Mar-
cin Garbat. To projekt o charakte-
rze włączającym osoby z mniej-
szymi szansami. W programie 
kilkumiesięcznych warsztatów 
znajdą się m.in. zajęcia plastycz-
ne, fotograficzne, wokalne, po-
etyckie. Studenci chcą pokazać, 
jak przez sztukę radzić sobie ze 
stresem i rozwijać się społecz-
nie. Ważne są wartości demo-
kratyczne, wzajemny szacunek, 
przeciwdziałanie wykluczeniom 
i nierównościom edukacyjnym, 
bo do projektu będą zapraszane 
dzieci i młodzież niepełnospraw-
na z problemami. Złożony wnio-

sek uzyskał 87 na 100 możliwych 
punktów. Projekt otrzymał dota-
cję 7.213 euro.

Termin we wrześniu
Projekty Solidarności to niedo-

chodowe działania solidarnościo-
we zapoczątkowane, opracowane 
i wdrożone przez młodych ludzi. 
Dają grupom możliwość zaangażo-
wania się na rzecz zmian w lokal-
nej społeczności. Tematyka i rodzaj 
projektu zawsze jest wynikiem do-
świadczeń, zainteresowań grupy, jej 
kompetencji i chęci zaangażowania 
się. Projekty Solidarności stanowią 
istotne doświadczenie w edukacji 
pozaformalnej i pozwalają zdobyć 
najbardziej cenione kompetencje 
na rynku pracy.

Najbliższy termin składania wnio-
sków do Projektów Solidarności to 
15 września. Szczegółowe informa-
cje na stronie Biura Karier UZ w za-
kładce Projekty Solidarności: www.
bk.uz.zgora.pl.

Katarzyna Doszczak
Biuro Prasowe  

Uniwersytetu Zielonogórskiego

4 www.Lzg24.pl

„Wyrażam siebie przez sztukę” to projekt realizowany przez Radę Studen-
tów z Niepełnosprawnościami FOT. KAZIMIERZ ADAMCZEWSKI/UZ

Sympatyczki Ambasady Seniora wzięły udział w pierwszym treningu. Do wspólnego masze-
rowania może dołączyć każdy. FOT. BARTOSZ MIROSŁAWSKI
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JUBILEUSZ

Zielonogórski Ośrodek Kultury skończył pół wieku!
Winobranie, Lato Muz Wszelakich, Fuma, świąteczne jarmarki, sylwestrowe noce przebojów, rozliczne koncerty, warsztaty, konkur-
sy dla dzieci, młodzieży i nie tylko, grupy artystyczne jak choćby Erato… – za organizacją tych i wielu innych wydarzeń kultural-
nych miasta stoi ZOK. Sprawia, że życie miasta mieni się kolorami, a jego puls bije mocno i wyraźnie.

Zielonogórski Ośrodek Kul-
tury skończył pół wieku. In-
stytucja powstała w 1974 ro-
ku, dokładnie 14 marca. Na-
rodził się z powstałego pięć 
lat wcześniej Miejskiego 
Ośrodka Kultury i Poradni 
Kulturalno-Oświatowej. Je-
go siedzibą jest budynek am-
fiteatru przy ul. Festiwalo-
wej 3 w parku Piastowskim. 
Główną siedzibą, bo w ostat-
nich latach ośrodek powięk-
szył się o filie. W 2015 r. po-
wstało Centrum Nauki Ke-
plera z dwoma ważnymi i ce-
nionymi przez mieszkańców 
instytucjami, Centrum Przy-
rody i Planetarium Wenus, 
rozpoczynając w ten spo-
sób przygodę ZOK-u z na-
uką, a w 2018 r. filia w za-
bytkowym pałacu w Starym 
Kisielinie.

Dokładnie w dniu, kiedy 
powstał ZOK, urodził się To-
masz Matysik. Rówieśnik in-
stytucji w miniony czwartek 
zasiadł na widowni Planeta-
rium Wenus i świętował ju-

bileusz. Sala wypełniła się 
po brzegi przyjaciółmi ZOK-
-u, byłymi i obecnymi pra-
cownikami i ludźmi kultu-
ry. - Cieszę się, że was mam 
- mówiła do osób, z który-
mi od lat organizuje wyda-
rzenia kulturalne w mieście, 

Agata Miedzińska, dyrektor 
ośrodka.

Złoto i srebro dla kultury
- Świat bez kultury byłby 

smutny i nudny - skwitował 
prezydent Janusz Kubicki. - 
Potraficie bawić i wzruszać. 

Za to wam serdecznie dzię-
kuję.

Włodarz docenił wkład 
pracowników ZOK w kul-
turalne życie miasta. Złote 
Medale Prezydenta Miasta 
otrzymali: Wiesława Błocho-
wiak, Wanda Rudkowska, Je-

rzy Markiewicz, Agata Mie-
dzińska, Barbara Krawczyk, 
Teresa Czarnecka, Mirosław 
Musioł, Krzysztof Mroziński 
i Małgorzata Paszkier-Woj-
cieszonek. Srebrnymi Meda-
lami zostali odznaczeni Ire-
na Hyża i Tomasz Korniluk.

Na scenie pojawiła się Pa-
trycja Kosiarkiewicz, Jaro-
sław Wasik i Natalia Iwaniec. 
Dali popis swoich umiejętno-
ści wokalnych, wspominając, 
w jaki sposób ich losy splotły 
się z ośrodkiem kultury. Mu-
zyczną wiązankę zaserwo-
wał również zespół wokal-
ny Studio Atut, który w ZOK 
trenuje pod okiem Nataszy 
Smirnowej.

Będą niespodzianki
Za sprawą złotych godów 

instytucji już w styczniu 
światło ujrzało nowe logo 
ZOK + 50 lat.

Ponadto każdego 14. dnia 
miesiąca ośrodek chce zaska-
kiwać mieszkańców. - Zdra-
dzę tylko, że na 14 grudnia 
br. przygotowujemy opo-
wieść o ZOK, rodzaj spekta-
klu teatralno-komediowego. 
To ma być takie „grand fina-
le” naszych obchodów - rąb-
ka tajemnicy uchyla A. Mie-
dzińska.

(el, ah)

Wieloletni pracownicy ZOK zostali odznaczeni przez Janusza Kubickiego Złotymi i Srebrnymi Medalami Prezydenta Miasta 
za znaczący wkład w kulturalne życie Zielonej Góry FOT. BARTOSZ MIROSŁAWSKI
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Marchew przecież nie rośnie w markecie
Zagrody ze zwierzętami, ziołowe ogrody, kuchnia polowa, pasieki - tak ma wyglądać edukacyjna Zielona 
Farma, którą na trzech hektarach zamierza stworzyć miasto. - Chcemy kształcić i edukować dzieci, tak aby każde 
wiedziało, że marchewki nie rosną w sklepach - mówi prezydent Janusz Kubicki.
Pomysłodawcą inwestycji jest 
radny Paweł Wysocki oraz 
Aleksandra Majsnerowska 
z fundacji Akademia Zdro-
wej Rodziny. - Pracowaliśmy 
nad wstępnym projektem od 
kilku miesięcy. A teraz może-
my zaprezentować pomysł 
miejsca, które nie skupi się je-
dynie na rekreacji, ale będzie 
miało także wartość eduka-
cyjną oraz integracyjną, mię-
dzypokoleniową. To propozy-
cja dla młodzieży, ale też se-
niorów - przekonuje A. Maj-
snerowska.

Na farmie znajdą się zwie-
rzęta, m.in. kury i krowy. - 
Zamierzamy podejść do te-
matu innowacyjnie i dlatego 
np. krowy będą przygotowa-
ne do zajęć terapeutycznych. 
To metoda, która cieszy się 
coraz większą popularnością 
w Europie czy USA. To będzie 
pierwsze miejsce w Polsce, 
gdzie będzie można skorzy-
stać z tego typu terapii. Na 
Zielonej Farmie nie zabrak-
nie sadów, przyjaznego oto-

czenia dla zwierząt gospo-
darskich, kurek czy świnek, 
gdzie będziemy mogli eduko-
wać nasze dzieci. W dzisiej-
szym świecie młodzi ludzi 
potrzebują edukacji nie tyl-
ko w teorii, ale i w praktyce 
- wskazuje A. Majsnerowska.

Na Zielonej Farmie mają 
odbywać się różne zajęcia, 
warsztaty, ale też spotkania 
integracyjne. - Wyobraź-
my sobie miejsce, w którym 
wspólnie z dzieckiem wcho-
dzimy do zagrody ze zwie-
rzętami i już na samym po-

czątku zostawiamy komór-
kę. Najmłodsi uczestnicząc 
w zajęciach dowiadują się, 
czym różni się brukselka od 
kapusty, jak dane warzywo 
rośnie. A później mogą na 
własne oczy przekonać się, 
skąd pochodzi mleko. W to 

wszystko chcielibyśmy za-
angażować seniorów, aby po-
kazali młodszym mieszkań-
com, jak robi się dżem i kisi 
ogórki - mówi Paweł Wysocki.

- Intencją całego przed-
sięwzięcia jest to, aby przy-
szłe pokolenia zrozumiały, 
że marchewka czy pietrusz-
ka nie rośnie w markecie - 
podsumowuje Janusz Kubic-
ki. - Ze względów edukacyj-
nych warto stworzyć miejsce, 
gdzie będzie można samemu 
zasadzić czy zasiać uprawy. 
Z młodości pamiętam, jak to 
jest mieszkać na wsi, karmić 
króliki i krowy. Obecnie część 
młodych ludzi kompletnie 
nie zdaje sobie sprawy, jak 
to w praktyce wygląda. Warto 
pokazywać dzieciom, jak pre-
zentuje się nowoczesna, eko-
logiczna zagroda. To zwięk-
szy świadomość młodego po-
kolenia, nauczy dzieci obco-
wać z przyrodą, wzbudzi em-
patię do zwierząt. To połącze-
nie przyjemnego z pożytecz-
nym - dodaje prezydent. (md)

Zielona Farma, według pomysłodawców, ma połączyć edukację dla najmłodszych z zajęciami 
dla seniorów FOT. BARTOSZ MIROSŁAWSKI

DZIEŃ OTWARTY

Zajrzyj do „Jedynki”
Dzień otwarty I Liceum Ogólno-

kształcącego im. Edwarda Dembow-
skiego odbędzie się w sobotę, 23 marca, 
w godz. 9.30-13.00. W programie m.in. 
spotkania z nauczycielami i absol-
wentami, z dyrekcją, psychologiem 
i pedagogiem, nauka tańca belgijka, 
turniej tenisa stołowego, konkursy 
sportowe i zręcznościowe, strefa 
fitness, neurogimnastyka, kawiarenki 
językowe i literackie oraz wiele poka-
zów naukowych, loterii i quizów, a także 
gry terapeutyczne, trening mentalny 
i testy psychologiczne. - Serdecznie 
zapraszamy młodzież, rodziców i opie-
kunów. Czekamy przy ulicy Kilińskiego 
7 - zachęca społeczność szkolna. (dsp)

KAMPANIA

Ochrona przed hejtem
Stowarzyszenie Konkret przy współ-

pracy z Fundacją Akademia Zdrowej 
Rodziny organizuje pierwszą w Zielonej 
Górze kampanię społeczną w ramach 
projektu Góra Młodzieży. Organizatorzy 
zaprosili uczniów szkół podstawowych 
i ponadpodstawowych, z którymi wejdą 
w dialog w piątek o 10.00 w Plane-
tarium Wenus. Celem spotkania jest 
podniesienie świadomości wśród 
rodziców, nauczycieli i specjalistów 
pracujących z młodymi ludźmi na temat 
konieczności ochrony dzieci przed 
hejtem i mową nienawiści. Szkodliwe 
treści skierowane w stronę młodych 
mają negatywny wpływ na ich rozwój, 
samoocenę i zdrowie psychiczne. (ah)
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JUBILEUSZ

Jesteśmy doskonale ZGrani już od 10 lat
Powiedzieć, że program chwycił, to nic nie powiedzieć. Dołączyło do niego już niemal 90 tys. zielonogórzan! Jedni noszą w portfe-
lach kartę ZGranej Rodziny, inni ZGranych 50+. Ważne, że są zniżki i jest ich coraz więcej.

Dorota i Andrzej Czerwińscy 
oraz niemal czteroletnia Zu-
zia to zielonogórska rodzi-
na. W dodatku zgrana, na co 
mają dowód w postaci zie-
lonej karty. Najchętniej wy-
korzystują ją podczas wizyt 
na basenie.

Zielonogórzanie wspólnie 
świętowali 10-lecie programu 
ZGrana Rodzina w sobotnie 
przedpołudnie. Hala CRS wy-
pełniła się po brzegi. 28 part-
nerskich firm i instytucji, 
które w ramach programu 
oferują mieszkańcom raba-
ty, zaprezentowało się na sta-
nowiskach. Wielu z partne-
rów, jak Przytok Tenis Club, 
towarzyszy zielonogórskim 
rodzinom od samego począt-
ku programu. - Proponujemy 
rabaty na wynajem kortów 
czy szkółkę tenisa dla dzie-
ci. Od lat organizujemy rów-
nież półkolonie i obozy, gdzie 
tenis gra główną rolę - rela-
cjonuje Daniel Ignatowicz 
z Przytok Tenis Club. Kort, 
który stanął w hali CRS, wy-
próbowało mnóstwo dzieci 
i… prezydent Janusz Kubic-

ki, który testował też inne 
stanowiska partnerów ZGra-
nej Rodziny.

- Jestem dumny z tego nie-
powtarzalnego w skali kraju 
programu i z zielonogórzan, 
którzy na co dzień pokazu-
ją swoim dzieciom, że war-
to być aktywnym - komen-
tował prezydent.

Rzeczywiście, jeżeli dołą-
czymy do programu, mniej 
będzie nas kosztować nie 
tylko basen czy wynajęcie 
kortu tenisowego. To okazja 
do zniżek na żłobek, szko-
łę językową, kluby sporto-
we, organizację urodzin, ro-
dzinny obiad w restauracji. 
- To zaledwie wierzchołek 
góry lodowej, po szczegó-
ły warto zajrzeć na stronę 
zgranarodzina.pl - podpo-
wiadała Małgorzata Szacho-
wicz, ambasadorka ZGranej 
Rodziny. - Program nie wy-
klucza, jest skierowany rów-
nież do samodzielnych ro-
dziców i rodzin, które mają 
jedno dziecko.

Obok ZGranej Rodziny 
w mieście funkcjonuje z po-

wodzeniem program ZGrani 
Zielonogórzanie 50+, który 
również oferuje rabaty. Na 
taką honorową kartę, mi-
mo braku meldunku w Zie-
lonej Górze, załapał się Ma-
ciej Orłoś. Pojawił się na ju-
bileuszu w roli konferan-
sjera i… pisarza. Dzienni-
karz ma na swoim koncie 
kilka książek o dzieciach 
i dla dzieci, pełnych prze-
myśleń o współczesnej ro-
dzinie. Oprócz Orłosia na 
scenie brylował również 
Maciej Kulhawik, iluzjoni-
sta, który zadziwił publicz-
ność sztuczkami.

Wielu uczestników poczu-
ło wiosnę i rozgrzało się tuż 
przed Wielkanocą podczas 
przedświątecznych warsz-
tatów. - Na moim stoisku nie 
brakuje własnoręcznie robio-
nych ozdób na wielkanoc-
ny stół. A wspólnie z dzieć-
mi tworzymy Marzannę. Naj-
wyższy czas pożegnać zimę - 
mówiła Magda Kaszkowiak-
-Nazarenko z kwiaciarni Ka-
wa na ławę.

(ah)

Dorota i Andrzej Czerwińscy z córką Zuzią korzystają ze zni-
żek na basen, które zapewnia karta ZGranej Rodziny

W hali Centrum Rekreacyjno-Sportowego nie mogło zabrak-
nąć Motomyszy, ulubienicy nie tylko fanów żużla

Dziennikarz Maciej Orłoś pokazał się z zupełnie innej strony. Jest 
też autorem książek dla dzieci i o dzieciach.
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Sprawdzeni partnerzy programu wciągnęli do zabawy młodsze i… nieco starsze dzieci. Od 
niektórych stanowisk trudno było się oderwać, czego dobrym przykładem był prezydent Ja-
nusz Kubicki. FOT. PIOTR JĘDZURA

ZDROWIE

Czwartki 
z psychoterapeutą
- Zdrowie psychiczne jest tak 
samo ważne jak fizyczne - 
przypomina lubuski oddział 
Narodowego Funduszu Zdrowia i 
rozpoczyna nowy cykl konsultacji 
dla pacjentów.
Są już „Piątki z farmaceutą”, 
będą „Czwartki z psychotera-
peutą”. W siedzibie NFZ przy 
ul. Podgórnej 9b będziemy mo-
gli spotkać się psychoterapeu-
tą, by porozmawiać o stanie 
swojego ducha - smutku, lę-
ku, strachu przed najprostszy-

mi czynnościami i o wielu in-
nych problemach związanych 
z psyche, naszą lub bliskich.

- Spotkania z psychotera-
peutą odbywać się będą w każ-
dy trzeci czwartek miesiąca. 
Pierwsze konsultacje z no-
wego cyklu rozpoczynamy 
21 marca, w godz. 11.00-13.00 - 
zapowiada rzeczniczka lubu-
skiego NFZ Joanna Branicka.

Konsultacje w ramach 
„Czwartków z psychotera-
peutą” odbywać się będą 
w sali obsługi klienta na par-
terze budynku NFZ, w warun-
kach gwarantujących zacho-
wanie intymności. Są bez-
płatne, nie wymagają skiero-
wania od lekarza i nie trzeba 
się wcześniej zapisywać. (el)
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ŻUŻEL

Gala KSF24 
już w piątek
To będzie niezapomniany wieczór w Zielonej Górze i największa 
żużlowa prezentacja przed sezonem 2024. Gala KSF24 już 22 mar-
ca o 19.00 w hali CRS.
Kibice czekali na to wyda-
rzenie z niecierpliwością, co 
pokazało ogromne zaintere-
sowanie bezpłatnymi wej-
ściówkami. W sklepie kibi-
ca i przez stronę biletyna-
falubaz.pl rozeszły się one 
w mgnieniu oka. - Na żużel 
do Zielonej Góry przyjeż-
dżam od 22 lat i już nie mo-
gę się doczekać pierwszego 
ścigania, a prezentacja to ta-
ki fajny wstęp do sparingów 
i meczów - mówi kibic Bar-
tłomiej Kowalczyk.

Formuła wydarzenia 
i atrakcje dla kibiców do 
piątku pozostaną tajemni-
cą, ale dziś możemy uchy-
lić jej rąbka i przekazać, że 
galę poprowadzą doskona-
le znani prezenterzy Anita 
Mazur i Tomasz Lorek.

- Szykuje się wielkie 
show, które zyska też fan-
tastyczną oprawę świetlną 
oraz muzyczną, bo zagra 

znakomity rockowy zespół 
Concussion. Jestem przeko-
nany, że kibice zapamięta-
ją to wydarzenie na długo 
- podkreśla Michał Kociń-
ski z klubu.

Żużlowcy zaprezentują się 
na dwóch scenach. Na po-
czątek pojawią się adepci 
ze szkółki Falubaz Junior, 
następnie nasi najmłodsi 
licencjonowani juniorzy, 
a głównych bohaterów te-
go sezonu, czyli zawodni-
ków pierwszej drużyny, zo-

baczycie w zupełnie nowej 
odsłonie. - Sami nie może-
my się tego doczekać. Zapo-
wiada się megaciekawe wy-
darzenie - mówi Jarosław 
Hampel.

- Będzie się działo, dla-
tego nie może was zabrak-
nąć. Pokażcie, że kibice są 
naszą wielką siłą i wspar-
ciem - dodaje Piotr Prota-
siewicz, dyrektor sporto-
wy ZKŻ SSA.

(gd)

ŻUŻEL

Czuć sezon!
Przy W69 znów można usłyszeć 
warkot żużlowych motocykli, 
nasi zawodnicy trenują na 
własnym torze. Jonas Knudsen 
ścigał się już w Anglii, a Jarosław 
Hampel niedługo wystartuje w 
Kryterium Asów.
Wcześniej nasi żużlowcy jeź-
dzili już w Krsko, Gorican, Ra-
wiczu i Rzeszowie, ale teraz 
przyszła pora na W69.

- Warunki na torze po zi-
mie, po remontach są całkiem 
niezłe. Zawodnicy rozjeżdża-
ją się, łapią luz na motocyklu, 
w drużynie jest dużo spokoju. 
To są zawodowcy, mają pro-
fesjonalne podejście, a we-
ryfikacja przyjdzie, jak za-
czniemy się ścigać w pierw-
szych meczach ligowych - 
mówi Piotr Protasiewicz. - 
Jestem bardzo zadowolony, 
że w końcu mogę pojeździć. 
Wchodzimy w kolejny etap 
przygotowań, bo już się ści-
gam trochę spod taśmy z Mi-
chałem Curzytkiem  - mówi 
Krzysztof Sadurski.

Treningi to tylko jeden 
z elementów przedsezono-
wych przygotowań. Kolejny 
etap to sparingi. W najbliższą 
sobotę o 15.00 nasza drużyna 
zmierzy się z KS Apator To-
ruń. Tegoroczni karnetowi-
cze wejdą na te zawody bez-

płatnie na podstawie swo-
ich karnetów, natomiast po-
zostali fani Falubazu mogą 
zakupić bilety w cenie 20 zł 
na www.biletynafalubaz.pl, 
w sklepie kibica przy ul. Wro-
cławskiej 69 (godziny otwar-
cia: 10.00-18.00 poniedzia-
łek-piątek, 10.00-14.00 so-
bota) oraz w dniu zawodów 
w kasach przy stadionie od 
14.30. Dzieci do 13. roku życia 
- wstęp wolny. Sparing można 
obejrzeć z sektorów K1-K10, 
A1, A2, VIP Start.

Na ligę trzeba jeszcze nie-
co poczekać, ale 24 marca 

w Bydgoszczy odbędzie się 
XXXV Kryterium Asów Pol-
skich Lig Żużlowych im. Mie-
czysława Połukarda. Organi-
zatorzy co roku dbają o cie-
kawą obsadę i zapraszają do 
udziału zawodników ze świa-
towej czołówki. Zieloną Górę 
reprezentuje Jarosław Ham-
pel, który w ubiegłorocznej 
edycji zajął dziewiąte miej-
sce z dorobkiem siedmiu 
punktów.

Jarek Hampel nie będzie 
jednak pierwszym naszym 
żużlowcem, który ma już za 
sobą starty w oficjalnych za-

wodach. To miano należy 
do Jonasa Knudsena. Duń-
czyk ścigał się w Testimonia-
lu Charlesa Wrighta na torze 
w Middlesbrough. Zdobył 
cztery punkty i zajął 14. po-
zycję. W tym roku będzie re-
prezentował barwy Faluba-
zu w U24 Ekstralidze. Zawo-
dy wygrał Fredrik Lindgren. 
Na drugim miejscu uplasował 
się Erik Riss, a trzeci był Ben 
Cook. Na torze w Middlesbro-
ugh zaprezentowali się m.in 
Daniel Bewley, Brady Kurtz 
i Jaimon Lidsey.

(gd)

18.15 - otwarcie wejścia na halę CRS
18.45 - prezentacja szkółki Falubaz Junior
18.50 - prezentacja najmłodszych juniorów
19.00 - oficjalne otwarcie Gali KSF24

Ważne godziny

Pierwsze treningi na W69 już za naszymi żużlowcami FOT. ŁUKASZ FORYSIAK

ŻUŻEL

Ciekawie 
w 250 cc
Tegoroczny sezon będzie bardzo 
intensywny, o czym przekonają 
się także najmłodsi zawodnicy.

Znany jest już terminarz roz-
grywek w klasie 250cc w ra-
mach Pucharu Ekstraligi oraz 
Drużynowego Pucharu Eks-
traligi. W kadrze Falubazu 
Zielona Góra w klasie 250cc 
aktualnie znajdują się: Kacper 
Witrykus, Olaf Łabuś, Bar-
tosz Rudolf, Rafał Sękowski 
oraz Konrad Górski. W sezo-
nie 2024 dołączą do nich ko-
lejni młodzi zawodnicy, któ-
rzy przystąpią do egzaminu 
na licencję.

Rywalizacja w zawodach 
indywidualnych rozpocz-
nie się 29 kwietnia na to-
rze w Toruniu. W Pucharze 
Ekstraligi 250cc przewidzia-
nych jest dziewięć rund, jed-
na z nich odbędzie się przy 
W69. Ten turniej zaplanowa-
no na 20 maja.

Zawody drużynowe rów-
nież odbędą się na dziewię-
ciu torach. Cykl zostanie za-
inaugurowany 15 lipca w Go-
rzowie. Natomiast 16 wrze-
śnia zawodnicy zakończą ry-
walizację na torze w Zielo-
nej Górze.

(gd

29.04 - Toruń/1. runda
6.05 - Leszno/2. runda
20.05 - Zielona Góra/3. runda
27.05 - Lublin/4. runda
3.06 - Krosno/5. runda
10.06 - Wrocław/6. runda
17.06 - Gorzów/7. runda
24.06 - Grudziądz/8. runda
1.07 - Częstochowa/9. runda

Terminarz Pucharu 
Ekstraligi 250cc

15.07 - Gorzów 1. runda
22.07 - Grudziądz/2. runda
29.07 - Wrocław/3. runda
5.08 - Leszno/4. runda
12.08 - Lublin/5. runda
19.08 - Toruń/6. runda
26.08 - Częstochowa/7. runda
02.09 - Krosno/8. runda
16.09 - Zielona Góra/9. runda

Terminarz 
 Drużynowego Pucharu 

 Ekstraligi 250cc
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Pewien mój dobry znajomy - człowiek, którego zdanie sobie 
cenię, zarówno jeśli chodzi o spojrzenie na sport, politykę 
i jeszcze kilka innych spraw - powiedział mi ostatnio, że sportow-
cy, trenerzy i działacze zawsze narzekają. Bo władza samorządowa 
nie słucha ich głosu, bywa, że nie reaguje na ich postulaty i wnioski, 
niemal zawsze zasłaniając się ważniejszymi sprawami albo palącymi problemami, 
które trzeba załatwić najpierw.
- Teraz na listach wyborczych w naszym mieście jest bardzo wielu ludzi związanych 
ze sportem. Mam nadzieję, że jak zdobędą mandaty radnych, osobiście będą mogli 
wpłynąć na to, żeby zwrócono uwagę, by wszystko to, na co środowisko narzekało, 
było realizowane i żeby potem nie było narzekań - powiedział.
Też mam taką nadzieję. Przejrzałem listy kandydatów i rzeczywiście jest tam spore 
grono ludzi, dla których sport jest ważny. Liczę, że tacy ewentualni przyszli radni jak 
choćby Tomasz Pasek czy Piotr Protasiewicz potrafiliby stworzyć lobby sportowe 

także ponad podziałami. Czasem iść pod prąd, nawet wbrew 
odgórnym zaleceniom. Nie da się ukryć, że wcześniej w na-
szym mieście różnie z tym bywało... Jak będzie, zobaczymy.
Wybory już za nieco ponad dwa tygodnie. Miasto znów jest 
upstrzone plakatami, pięknymi hasłami. Kandydaci mnożą 

obietnice i opowiadają: co, jak i ile zrobią. Facebook pęka od 
filmików i relacji ze spotkań z ludnością. Oprócz zwyczajowych 

banerów kilku zaserwowało nam nawet swoje oblicza rozciągnięte 
na całych budynkach. Czy odniosą skutek? Trudno powiedzieć. Niedługo 

się okaże. Mnie i pewnie wielu ludzi żyjących w naszym mieście interesuje to, czy 
zrealizują przedwyborcze obietnice. To będzie najważniejsze, bo przecież bywa, że 
fajnie się mówi, obiecuje, ale potem pojawiają się „obiektywne trudności”, kłopoty, 
nieprzewidziane zdarzenia. Podobnie jest z wytykaniem błędów przeciwnikom. 
W kampanii wyborczej słowa o słabości rywali wylatują niektórym z ust całymi 
seriami, zwyczajowo podsumowane historiami, jak fajnie, dobrze i lepiej zrobiłby 
to samo kandydat. W większości to opowieści „z mchu i paproci” albo teksty 
wyjęte z serii bajek „o żelaznym wilku”. 

Tyle, że wiele osób ciągle daje się na to nabierać. Wszystko jednak zweryfikuje nie 
czas kampanii, ale ten po wyborach.
Poprzednia sobota była wyjątkowa i chciałbym, by takie soboty powtarzały się co 
tydzień. Najpierw Lechia, mimo osłabienia składu, wygrała z liderem Rekordem 
Bielsko-Biała i to na jego obiekcie. Potem zupełnie niespodziewanie (jak ja lubię 
takie niespodzianki) koszykarze Enei Stelmetu Zastalu pewnie i bezdyskusyjnie 
wygrali we Włocławku z prowadzącym w tabeli Anwilem. Nie robiłem sobie nadziei 
przed tym spotkaniem, szczególnie w kontekście poprzedniego spotkania Zastalu 
w Szczecinie z Kingiem, kiedy mimo naszej niezłej gry faworyt tylko momentami 
musiał włączyć wyższy bieg i bez trudu zwyciężył. Jak się okazuje, w sporcie nie ma 
rzeczy niemożliwych i nadzieję trzeba mieć zawsze. Cóż, uczymy się całe życie...
Przed nami kolejny ciekawy weekend. Lechia w sobotę w lubuskich derbach 
podejmie Carinę Gubin, a koszykarze Enei Stelmetu Zastalu zagrają w niedzielę ze 
Startem Lublin. Jeśli chodzi o piłkarzy, ciekaw jestem, czy niektórzy kandydaci na 
radnych, którzy tu i tam wspominają, jak ważną rzeczą dla nich jest futbol, znajdą 
czas, by w końcu przyjść na mecz. O frekwencję na koszykówce jestem spokojny, 
bo ostatnio kibice nie zawodzili, a przecież nie trzeba nikogo przekonywać, jak 
ważny to pojedynek i jak cenne będzie ewentualne zwycięstwo.

MOIM ZDANIEM 
Andrzej Flügel

Bajki o żelaznym wilku

WYWIAD

Szkoda, że nie zamieszkamy w wiosce olimpijskiej
Natalia Kochańska szykuje się do przygody życia! Przed reprezentantką Gwardii Zielona Góra w strzelectwie sportowym występ 
na igrzyskach olimpijskich. Ma w bliskim otoczeniu Sylwię Bogacką, srebrną medalistkę igrzysk w Londynie. Obecnie jest na etapie zgru-
powań i poprawek przy sprzęcie.

- Czy w drugiej połowie marca, nieco po-
nad cztery miesiące przed igrzyskami olim-
pijskimi, sporo o nich myślisz?

Natalia Kochańska: - Szczerze? Ten temat 
jest mi co chwilę przypominany, ale dopó-
ki nie będzie biletu i nie będę tam jechać, 
podchodzę do tego ze spokojem, jak do im-
prezy, która jest w kalendarzu i trzeba się 
do niej przygotować. Na razie się nie emo-
cjonuję, stres i tak przyjdzie. Robimy swo-
je. Skupiam się na treningach.

- Otoczenie daje odczuć, że jesteś sportow-
cem, który wystąpi na igrzyskach?

- Zdecydowanie to odczułam. I to bardzo. 
Dużo osób, z którymi raczej się mijałam, na-
gle zaczęło ze mną rozmawiać. Pytań o igrzy-
ska jest sporo.

- Jesteś w trakcie zmian sprzętowych, któ-
re mają dać owoce w Paryżu?

- Muszę poprawić jeszcze parę rzeczy 
w stroju. Po tych poprawkach będę się już 
szykować do trybu startowego. W ciągu 
dwóch miesięcy temat zamkniemy. Ideal-
nie, żeby na spokojnie potrenować.

- Gdyby ktoś usłyszał kawałek naszej rozmo-
wy, pomyślałby, że pytam o suknię na wesele…

- (śmiech) Trochę tak jest. Szycie stroju to 
proces. Dziś często wymienia się stroje. Kie-
dyś wymieniało się raz na dwa-cztery lata. 
Tylko najlepsi mogli sobie pozwolić na częst-
sze zmiany. Dziś każdy zmienia strój co ro-
ku, żeby mieć jego najlepszy moment, sztyw-
ność, dopasowanie. Sporo czasu zajmuje jeż-
dżenie na przymiarki, poprawki.

- Czyli wszyscy wystąpią w Paryżu na ga-
lowo…

- Wszyscy są teraz na tym samym etapie. 
Szyją, zmieniają, żeby najlepszy moment 
strój miał w Paryżu. Ci, którzy walczą o kwa-
lifikacje na igrzyska, są w innym miejscu niż 
ci, którzy je mają. Można się już wtedy sku-
pić na tym, żeby najwyższa forma była na 
przełomie lipca i sierpnia.

- Ty masz olimpijkę i medalistkę pod nosem. 
Co Sylwia Bogacka, wicemistrzyni olimpij-
ska z Londynu 2012, mówi ci o igrzyskach?

- Bardziej skupiamy się na samym strzela-
niu, takiej naszej bieżącej robocie, niż roz-
mawianiu o imprezach. Wiadomo, że dzie-
limy się doświadczeniami. Ja chwytam co 
mogę, żeby jak najmniej być zdziwioną i jak 
najbardziej przygotowaną.

- A co ciebie ciekawi dookoła sportu, je-
śli chodzi o igrzyska? Wioska olimpijska?

- Nasza strzelnica będzie trzy godzi-
ny drogi od Paryża. Najprawdopodob-
niej nie zamieszkamy w wiosce olimpij-
skiej, czego bardzo żałuję, bo na to liczy-
łam, żeby poczuć klimat. Planujemy tam 
pojechać, ale nie w trakcie zawodów. Je-
stem ciekawa, jak ludzie się będą zacho-

wywać. Znamy się z dziewczynami, które 
strzelają na najważniejszych zawodach, 
ale na pewno poczujemy, że to zupełnie 
inna impreza.

- Zamierzasz się wybrać na jakieś zawody?
- Jeśli będzie taka możliwość, chciałabym 

się wybrać na zmagania, w których startują 
Polacy. Fajnie byłoby widzieć mecz Igi Świą-
tek. Myślę, że mamy wiele szans na medale 
i super byłoby zobaczyć, jak ktoś z naszych 
sięga po ten medal.

- Jak będą wyglądać najbliższe dni i tygo-
dnie?

- Teraz będziemy na zgrupowaniu w Pa-
ryżu. Nie tam, gdzie będziemy strzelać na 
igrzyskach, ale w miejscu, które jest blisko. 
Za chwilę nie będzie już zgrupowań i zaczną 
się miesiące startowe. Chcemy też nałado-
wać akumulatory przed igrzyskami. Potem 
trzeba będzie skupić się na szlifowaniu po-
szczególnych elementów. Ważne będzie ta-
kie „ostrzelanie” przedstartowe i dobre sa-
mopoczucie.

- Dziękuję.

Marcin Krzywicki
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PIŁKA NOŻNA

Wymarzony 
początek
Grające w czwartej lidze rezerwy 
zielonogórskiej Lechii piłkar-
ską wiosnę zaczęły od dwóch 
zwycięstw i sześciu punktów na 
koncie.
Przypomnijmy, rezerwy trze-
cioligowej Lechii pojawiły się 
w czwartej lidze przed kil-
koma laty po fuzji z TS-em 
Przylep, zastępując wspo-
mniany zespół na tym po-
ziomie rozgrywek. Od po-
czątku ideą występowania 

rezerw w czwartej lidze by-
ło ogrywanie młodych za-
wodników kończących wiek 
juniora i mających szansę, 
by awansować do pierwszej 
ekipy. Ten pomysł się spraw-
dził. Dziś kilku graczy wy-
stępujących w Lechii na po-
ziomie trzeciej ligi ma za so-
bą udane występy w drugiej 
drużynie.

Podobnie jest w tym se-
zonie. Lechia II usadowiła 
się w środku tabeli, a dzięki 
dobremu wiosennemu star-
towi przesunęła się w górę. 
Przypomnijmy: w inaugura-
cji nasz zespół wygrał z Po-
gonią w Świebodzinie 2:0, 
a w ostatnią niedzielę podej-

mował Czarnych Żagań, wy-
grywając również 2:0 (0:0). 
Bramki: Michał Olkiewicz 
i Dawid Sowiński.

- Rzeczywiście, mamy do-
bry początek - powiedział tre-
ner Mateusz Reus. - Chociaż 
w tym meczu w pierwszych 
minutach nie zapowiadało 
się, że zdobędziemy kom-
plet punktów. Kamień, który 
spadł mi z serca, słychać było 
chyba w Szczecinie. W pierw-
szej połowie mieliśmy znako-
mite okazje, włącznie z rzu-
tem karnym. Mogliśmy uło-
żyć ten mecz i druga poło-
wa wyglądałaby zupełnie 
inaczej, nie męczylibyśmy 
się tak długo. Jesteśmy do-

brze przygotowani do wio-
sny, oczywiście na tyle, na ile 
pozwalały nam warunki i ka-
dra, bo ta była nieco okrojo-
na. Ale to, co chcieliśmy, zre-
alizowaliśmy. Nasze cele się 
nie zmieniają. Dalej chcemy 
spokojnie walczyć, ogrywać 
młodzież i zdobywać punkty.

Tyle trener Reus. Po wygra-
nej z Czarnymi Lechia II zaj-
muje wysokie szóste miej-
sce (19 meczów, 32 punkty, 
bramki 34:27, dziewięć zwy-
cięstw, po pięć remisów i po-
rażek). Przed młodą ekipą te-
raz ciężkie zadanie, czyli so-
botni mecz z liderem Lubu-
szaninem w Drezdenku.

(af)W akcji strzelec drugiego gola Michał Sowiński (czarny strój)
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Natalia Kochańska
W sierpniu skończy 28 lat. Wcześniej czeka ją występ na 
pierwszych w życiu igrzyskach olimpijskich. Przepustkę do 
Paryża wywalczyła przed rokiem podczas igrzysk europej-
skich, które odbyły się w naszym kraju. Sięgnęła wówczas 
po srebrny medal indywidualnie w karabinie dowolnym 
3x20 i brąz w karabinie pneumatycznym w drużynie.
 FOT. TOMASZ BROWARCZYK/IGRZYSKA EUROPEJSKIE
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Weekend kibica
ŻUŻEL
• sobota, 23 marca: sparing, 
Enea Falubaz Zielona Góra 
- Apator Toruń, 15.00, sta-
dion przy W69
KOSZYKÓWKA
• sobota, 23 marca: 30. kolej-
ka II ligi, Q8Oils SKM Zastal 
Zielona Góra - Röben Gim-
basket Wrocław, 18.00, ha-
la przy ul. Amelii
• niedziela, 24 marca: 25. 
kolejka Orlen Basket Ligi, 
Enea Stelmet Zastal Zielo-
na Góra - Polski Cukier Start 
Lublin, 15.30, hala CRS
PIŁKA NOŻNA
• sobota, 23 marca: 21. kolejka 
CLJ U-17, Zagłębie Sosnowiec 
- Lechia Zielona Góra, 14.00; 
22. kolejka III ligi, Lechia Zielo-
na Góra - Carina Gubin, 15.30; 
20. kolejka IV ligi, Lubuszanin 
Drezdenko - Lechia II Zielona 
Góra, 16.00; 15. kolejka klasy A, 
Drzonkowianka MM Stacje Pa-
liw Kisielin-Racula - Piast Par-
kovia Trzebiechów, 14.00; Po-
goń Wschowa - Ikar Zawada, 
14.00; TKKF Chynowianka-
-Francepol Zielona Góra - Bóbr 
Bobrowice, 15.00; Odra Kleni-
ca - Mazel Sparta Łężyca, 15.30
• niedziela, 24 marca: 24. ko-
lejka klasy okręgowej, Zorza 
Ochla - Piast Czerwieńsk, 
14.00; 12. kolejka klasy okrę-
gowej, Wzgórze Podlegórz - 
TS Masterchem Przylep, 12.00
PIŁKA RĘCZNA
• sobota, 23 marca: 19. kolejka 
I ligi, Olimp AZS Uniwersyte-
tu Zielonogórskiego - Real-A-
stromal Leszno, 17.00, hala UZ 
przy ul. prof. Szafrana; 19. ko-
lejka II ligi, KPR Środa Wlkp. 
- Bachus Zielona Góra, 18.00
FUTSAL
• niedziela, 24 marca: 14. ko-
lejka I ligi kobiet, AZS Uniwer-
sytetu Zielonogórskiego - AZS 
Uniwersytetu Śląskiego, 17.00, 
hala UZ przy ul. prof. Szafrana
SIATKÓWKA
• niedziela, 24 marca: finał 
lubuskiej III ligi kobiet, Ale-
jade.pl Empiria Orion Sule-
chów - USA Beach Volley Lub-
sko, 11.00 (o 3. miejsce); Grupa 
Polcontrol AZS UZ - Ares Nowa 
Sól, 14.00 (o 1. miejsce), hala 
UZ przy ul. prof. Szafrana (mk)

KOSZYKÓWKA

Wielki sus do utrzymania!
Koszykarze Enei Stelmetu Zastalu sprawili jak dotąd jedną z największych sensacji se-
zonu. Przedostatni w Orlen Basket Lidze zielonogórzanie wygrali na terenie lidera Anwilu 
Włocławek 93:75. Kibice liczą na potwierdzenie dobrej formy w hali CRS. Zielonogórzanie w 
niedzielę, 24 marca, o 15.30 podejmą Polski Cukier Start Lublin.
Do trzech razy sztuka? 
Z punktu widzenia Virginiju-
sa Sirvydisa tak, ale Litwin na 
potwierdzenie tej maksymy 
wybrał sobie teren najtrud-
niejszy z możliwych. Szkole-
niowiec w swoim trzecim me-
czu jako pierwszy trener Za-
stalu mógł się cieszyć ze zwy-
cięstwa i najlepszego wystę-
pu zielonogórzan w całym se-
zonie. Biało-zieloni od pierw-
szych minut grali bardzo do-
brze we Włocławku i na tle 
popełniających sporo błędów 
gospodarzy zaprezentowa-
li spokój i dojrzałość. - Przez 
ostatnie 2-3 tygodnie wyko-
naliśmy bardzo duży krok, by 
być po prostu lepszym zespo-
łem i lepszymi zawodnikami. 
Cieszy intensywność i agresja 
w obronie. Przybliża nas to do 
utrzymania, a to nasz głów-
ny cel - ocenił po meczu Mar-
cin Woroniecki, gracz Zasta-
lu i rodowity włocławianin. 
Ciepło przywitany przez ki-
biców Hali Mistrzów, którzy 

nie oszczędzili za to swoich 
ulubieńców.

Anwil przegrał po raz piąty 
w sezonie, a Zastal wygrał po 
raz szósty i ma dwa zwycię-
stwa więcej nad Muszynian-
ką Domelo Sokołem Łańcut, 
który chcąc przeskoczyć w ta-
beli Zastal, musiałby wygrać 
trzykrotnie. Ostatnio uległ 

Legii 71:82, choć w końcówce 
postraszył stołeczny zespół.

Każda kolejna wygrana bę-
dzie czynić sytuację Zastalu 
jeszcze bardziej komfortową. 
Zielonogórzanie dotąd tylko 
dwa razy (ze wspomnianym 
Sokołem i PGE Spójnią Star-
gard) wygrali w tym sezonie 
u siebie. W niedzielę w hali 

CRS zamelduje się walczący 
o play-off Polski Cukier Start 
Lublin trenera Artura Gronka. 
To czołowy zespół, jeśli cho-
dzi m.in. o rzuty z dystansu. 
Do tego przyjedzie z żądzą re-
wanżu, bo pod koniec listo-
pada Zastal wygrał w Lubli-
nie 95:91.

(mk)

Tak cieszyli się ze zwycięstwa we Włocławku koszykarze i kibice Zastalu

Monika Pyrek cieszyła się ze znakomitej frekwencji w hali CRS

ULTRAMARATON

Prawdziwi gladiatorzy!
Wygranymi na mecie mogli się czuć 

wszyscy, ale nie każdy zasmakował 
zwycięstwa. Jubileuszowy 10. Ultra-
maraton „Nowe Granice” na pełnym 
dystansie 103 km wygrał Paweł 
Sarnowski. Biegacz z Ostrzeszowa 
potrzebował na to 8 godz. 50 min. 
i 9 sek. Ten sam dystans, ale na rowe-
rze najszybciej pokonał Janusz Put 
z Sulechowa (3:40:59). W duathlonie 
(bieg + rower) najlepszy był Radosław 
Boniec z Łazu (4:59:25). Biegacze ry-
walizowali też na krótszych częściach 
trasy. Bieg na 48 km wygrał Bartosz 
Grzegorczyk z Żar (3:29:52). Zmagania 
na 23 km padły łupem Abdellatifa 
Boulkwalfa z Nowej Soli (1:35:19). (mk)

SIATKÓWKA

Finał, a potem baraże
W niedzielę, 24 marca, odbędzie 

się finałowy turniej wojewódzkich 
zmagań w III lidze siatkarek. Zostanie 
rozegrany w Zielonej Górze, bo Grupa 
Polcontrol AZS UZ była najlepszym 
zespołem w rozgrywkach. Akademicz-
ki zmierzą się w finale z Aresem Nowa 
Sól (14.00). Wcześniej, o 11.00, Alejade.
pl Empiria Orion Sulechów w meczu 
o trzecie miejsca zagra z USA Beach 
Volleyem Lubsko. Turniej odbędzie 
się w hali UZ przy ul. prof. Szafrana. 
Finaliści bez względu na wynik mają 
zapewniony udział w półfinałowym 
turnieju barażowym o II ligę. Zwycięż-
czynie będą miały prawo do organiza-
cji zmagań we własnej hali. (mk)

ĆWICZENIA

Pod okiem mistrzyni
Przewrót w przód, w tył, rzut piłką 

lekarską? Nie! To alternatywna lekcja 
w-f pod okiem czterokrotnej olimpijki, 
medalistki mistrzostw świata i Europy 
w skoku o tyczce. Monika Pyrek 
przyjechała z mnóstwem interaktyw-
nego sprzętu. Można było sprawdzić 
się w roli narciarza, wioślarza, kolarza. 
Zobaczyć w hali CRS zaangażowanych 
w ćwiczenia uczniów zielonogórskich 
podstawówek? Bezcenne! Przez dwa 
dni ćwiczyło 600 dzieci. - Pokazuje-
my dobrą stronę technologii, która 
pozwala na uprawianie sportu. Dla 
mnie to czysta przyjemność, robię to, 
co kocham, bo jestem dalej w sporcie 
- powiedziała M. Pyrek. (mk)
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BIEGI Z PRZESZKODAMI

Ninja w Ochli!
Na terenie kąpieliska H2Ochla bę-

dzie można nie tylko się zrelaksować, 
ale i solidnie zmęczyć na torze prze-
szkód, który jest rozbudowaną wersją 
klatki „ninja” znajdującej się w parku 
Tysiąclecia. W Ochli będzie można szy-
kować się do biegów z przeszkodami 
lub zmagań w stylu „Ninja Warrior”. - To 
urządzenie powstało w samym sercu 
kąpieliska. Będzie można plażować, 
a przy okazji potrenować - zachęca 
radny Rafał Kasza, jeden z pomysło-
dawców drążków, drabinek i urządzeń, 
z którymi zmierzą się śmiałkowie. 
Chrzest bojowy planowany jest 
18 maja, wtedy odbędą się zawody dla 
dzieci Runaway Junior. (mk)
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Rafał Kasza nie tylko organizuje, ale sam bierze udział w bie-
gach z przeszkodami FOT. PIOTR JĘDZURA

BIEGI

Pobiegną na W69
W Samo Południe - bieg o tej 

nazwie odbędzie się już po raz drugi. 
Nazwa wskazuje godzinę, a co z trasą? 
W ubiegłym roku impreza uświetniała 
otwarcie obwodnicy południowej. 
Tym razem biegacze też pobiegną 
obwodnicą, ale ze startem i metą na… 
stadionie żużlowym. Biegacze nie 
będą jednak przeszkadzać żużlow-
com, bo impreza odbędzie się 6 kwiet-
nia. Organizatorzy przygotowali dwa 
dystanse: 21 km i 10 km. Ten drugi 
z myślą o tych, dla których „połówka” 
to za duży wysiłek. Zapisy na stronie: 
www.super-sport.com.pl, potrwają do 
północy 31 marca. Limit biegaczy na 
obu dystansach to 400 osób. (mk)

BIEGI

Biegniemy, nie jedziemy
Przed nami wysyp biegów maso-

wych. Niektóre mają już kilkunastolet-
nią tradycję. Tak jest z Półmaratonem 
Przytok. Impreza, którą organizuje 
Lubuskie Towarzystwo Krzewienia 
Kultury Fizycznej, odbędzie się 
20 kwietnia już po raz 22. Zapisy na 
bieg trwają na stronie: www.maraton-
czykpomiarczasu.pl. Zwykle dzień po 
biegu w Przytoku odbywał się kolarski 
wyścig MTB dla amatorów „Piekło 
Przytoku”. W tym roku organizatorzy 
postanowili zrezygnować z organizacji 
tej imprezy, wzorowanej na francu-
skim klasyku Paryż-Roubaix. Oba 
łączyła w części nawierzchnia - bruk 
i kamień polny. (mk)

TENIS STOŁOWY

Porażka i zwycięstwo
ZKS Palmiarnia Zielona Góra walczy 

o utrzymanie w Lotto Superlidze. Za-
danie trudne, bo podopieczni Lucjana 
Błaszczyka pozostają w strefie spadko-
wej, wyprzedzając tylko jeden zespół - 
Pogoń Poltarex Lębork, z którą wygrali 
w minioną niedzielę w Drzonkowie 
3:2. Przed ZKS-em jest Balta KS AZS 
AWFiS Gdańsk, czyli rywal, z którym 
zielonogórzanie mierzyli się dwa dni 
wcześniej. ZKS przegrał w piątek nad 
morzem 1:3. Kolejny mecz nasz zespół 
rozegra na wyjeździe, 5 kwietnia. 
Rywalem będzie Global Pharma Orlicz 
1924 Suchedniów. Zielonogórzanie 
mają w dorobku trzy zwycięstwa 
i 12 porażek. (mk)

PIŁKA NOŻNA

Wygrali u lidera
Lechia Zielona Góra wywiozła 

komplet punktów z Bielska-Białej. 
Podopieczni Andrzeja Sawickiego 
w minioną sobotę pokonali przewo-
dzący w grupie trzeciej III ligi Rekord 
2:1 (1:1) po okazałych trafieniach Maksy-
ma Iwanowicza i Jakuba Kołodennego. 
Zielonogórzanie przesunęli się na piąte 
miejsce w tabeli i mają punkt straty do 
czwartego Górnika Polkowice. W tę 
sobotę, 23 marca, o 15.30 Lechia zmie-
rzy się „na dołku” w derbach z Cariną 
Gubin. Rywal jest w strefie spadkowej 
i potrzebuje punktów. W ostatniej 
kolejce Carina pokonała Raków II 
Częstochowa 5:2. Zielonogórzanie chcą 
wygrać po raz trzeci z rzędu. (mk)

SNOOKER

Srebrny Antek
Walczący o to, by znaleźć się 

w gronie zawodowych snooke-
rzystów Antoni Kowalski dokłada 
do dorobku kolejne „krążki” na 
międzynarodowych imprezach. 
Zielonogórzanin sięgnął po srebrny 
medal mistrzostw Europy do lat 21. 
W finale turnieju, który został roze-
grany w stolicy Bośni i Hercegowiny - 
Sarajewie, 20-latek z naszego miasta 
uległ 17-letniemu reprezentantowi 
Walii, Liamowi Daviesowi 3:5. Wcze-
śniej w drabince eliminował innych 
przedstawicieli Zjednoczonego 
Królestwa, m.in. w półfinale Robbie-
go McGuigana z Irlandii Północnej 4:1, 
a w ćwierćfinale innego Walijczyka 
Olivera Briffetta-Payne’a 4:2. (mk)
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Tak powstawał wiadukt na ul. Zjednoczenia
Powstał w 1978 r., wytrzymał nieco ponad 40 lat i stał się niebezpieczny dla kierowców. W listopadzie 2022 r. rozpoczęto rozbiórkę 
pierwszej nitki przeprawy. W przyszłym roku to samo czeka drugą część wiaduktu.

- Czyżniewski! To moje rejo-
ny i wydawało mi się, że stał 
tam od zawsze - moja żona 
wdała się w opowieści, jak to 
chodziła na basen przy Źró-
dlanej, a wzdłuż ul. Batorego 
za skrzyżowaniem z Energe-
tyków nie było żadnych blo-
ków. Pola, ogrody, łąki… i ani 
słowa o patelni.

Strefa przemysłowa
W latach 60. zapadła decy-

zja, by na północnym skra-
ju Zielonej Góry wybudo-
wać wielką strefę przemy-
słowo-składową. Tu miały 
znaleźć swoje siedziby no-
we firmy oraz umiejscowio-
no hurtownie i wielkie skła-
dy np. przy ul. Chemicznej. 
W 1962 r. szacowano, że koszt 
inwestycji wyniesie 130 mln 
zł. Prowadziła do niej ciasna 
ul. Dąbrowskiego, dodatkowo 
przecięta często zamknięty-
mi rogatkami na linii kolejo-
wej Wrocław-Szczecin.

Zbudujemy nową, szeroką 
ulicę oraz wiadukt nad tora-
mi - zapadła decyzja.

Zbudujemy, ale nie teraz - 
zapadła kolejna decyzja.

- Mimo starań nie rozpo-
częto jednak realizacji dwóch 
najważniejszych inwestycji 
w mieście, a mianowicie II 
etapu centralnego ujęcia wo-
dy i budowy wiaduktu przy 
ul. Dąbrowskiego - pisała „Ga-
zeta Zielonogórska” w wyda-
niu z 7 lipca 1971 r. - Budowę 
wiaduktu trzeba było odłożyć 
na okres po 1976 r. ze wzglę-
du na brak środków.

Powstaje Trasa Północna
Wcześniej, bo w czerwcu 

1974 r., rozpoczęto budowę 
Trasy Północnej od skrzyżo-
wania z ul. Poznańską (dzi-
siaj rondo przy CRS) do skrzy-
żowania z ul. Dąbrowskiego 
i drogą na Przylep. Za 128 mln 
zł zrobiono 4,7 km jednojezd-

niowej drogi. Z góry zakłada-
no, że w drugim etapie zosta-
nie dobudowana druga jezd-
nia i zostawiono na nią miej-
sce. Planowano również, że 
nowa droga będzie w przy-
szłości wydłużona w kierun-
ku Kisielina i Raculi, gdzie 
połączy się z nową obwod-
nicą miasta na trasie E-14.

- W III etapie dwujezd-
niową jezdnią ulica połączy 
Przylep z wiaduktem przy 
ul. Dąbrowskiego i al. Wojska 
Polskiego - opisywała plany 
„Gazeta Lubuska” w wydaniu 
z 19 sierpnia 1976 r. W grud-
niu 1976 r. zabrano się do ro-
boty. Rok później gazeta pi-
sała o przełomie w zielono-

górskim systemie komuni-
kacyjnym.

- Na podkreślenie zasługu-
je przede wszystkim budowa 
nowoczesnej arterii komu-
nikacyjnej, którą nazwano 
Nową, a która stanowić bę-
dzie jak gdyby wydłużenie 
ulicy Dąbrowskiego - pisa-
ła „GL” 27 maja 1977 r. Nowa 

ulica o długości 2,5 km mia-
ła zaczynać się na al. Wojska 
Polskiego i w rejonie ul. Che-
micznej łączyć się z ul. Dą-
browskiego. Koszt - 190 mln 
zł. Pierwsza nitka jezdni mia-
ła być gotowa latem 1977 r. 
Prace prowadziło Komunal-
ne Przedsiębiorstwo Robót 
Inżynieryjnych (KPRI).

Budujemy wiadukt
Tymczasem prace przy 

budowie wiaduktu prze-
biegały wolniej. Przedsię-
biorstwo Budowy Mostów 
z Płocka stawiało dopiero 
pierwsze przęsła. Rok póź-
niej, wiosną 1978 r., trwa-
ły intensywne prace wy-
kończeniowe na wiaduk-
cie. Jeszcze nie ustalono 
nowej nazwy ulicy. Kiedy 
w maju podczas czynu spo-
łecznego pracownicy urzę-
du wojewódzkiego porząd-
kowali teren, gazeta poda-
ła kolejną nazwę - Nowodą-
browskiego. Fajna? Zwycię-
żyła polityka. Właśnie ob-
chodzono 30. rocznicę tzw. 
zjednoczenia ruchu robot-
niczego i powstania PZPR. 
Powstała ul. Zjednoczenia, 
chociaż dzisiaj nikt się nie 
zastanawia, kto z kim i kie-
dy się jednoczył.

Wiadukt, a właściwie dwa 
wiadukty - każdy mający po 
327 m długości - i ulica by-
ły gotowe na początku lipca 
1978 r. Oficjalnie otwarto je 
18 lipca 1978 r. jako prezent 
przed Świętem Odrodzenia, 
czyli 22 lipca.

- Jej przedłużeniem bę-
dzie projektowany odci-
nek obwodnicy śródmiej-
skiej, który w przyszłości 
okrąży stare miasto i będzie 
miał wylot na obecną tra-
sę E-14 w rejonie ul. Wro-
cławskiej - opisywała plany 
„GL”. Chodziło o dzisiejszą 
al. Konstytucji 3 Maja. Zbu-
dowano ją trzy lata później. 
Natomiast jeszcze w 1978 r. 
zburzono stare zabudowa-
nia przy ul. Św. Trójcy. Sta-
nęły tam bloki z wielkiej 
płyty.

Tomasz Czyżniewski

Codziennie nowe opowieści 
i zdjęcia:

 Î Fb.com/czyzniewski.tomasz

SPACEROWNIK ZIELONOGÓRSKI ODC. 546 (1.136)

- Jeszcze miesiąc temu roboty koncentrowały się na budowie dojazdów do nowego wiaduktu nad torami w rejonie ul. Dą-
browskiego - pisała „Gazeta Lubuska” z 24 maja 1977 r. - Obecnie prowadzi się także prace przy montażu przęseł wiaduktu.

Budowa ul. Zjednoczenia nieopodal dzisiejszej Castoramy. 
Trochę dziwi sposób przechowywania lamp gotowych do za-
montowania. Było ich ponad 160. FOT. BRONISŁAW BUGIEL

Montaż kolejnych przęseł - 1977 r. FOT. BRONISŁAW BUGIEL Listopad 2022 r. - początek burzenia pierwszej nitki wiaduktu

Wrzesień 1977 r. Materiały zgromadzone przez Komunalne 
Przedsiębiorstwo Robót Inżynieryjnych, które było głównym 
wykonawcą drogi. FOT. BRONISŁAW BUGIEL

Luty 1978 r. Po drugiej stronie al. Wojska Polskiego wybu-
rzono stare domy, w ich miejsce stawiając bloki z wielkiej 
płyty. FOT. BRONISŁAW BUGIEL
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Może nie będzie to największa inwe-
stycja drogowa w Zielonej Górze, ale 
na pewno jedna z najciekawszych. 
I prowadzona na najbardziej zatło-
czonej ulicy w mieście. - Dlatego po-
dzieliliśmy ją na kilka etapów. Nie 
wyobrażam sobie rozkopania Trasy 
Północnej na dwóch dużych, ko-
lejnych rondach - tłumaczy pre-
zydent Janusz Kubicki.
Miasto prowadziło już duże in-
westycje drogowe - chociażby 
otwartą w zeszłym roku obwod-
nicę południową, na którą skie-
rowano ruch TIR-ów z Trasy Pół-
nocnej. W najbardziej zatłoczo-
nym miejscu naliczono 1297 cięż-
kich pojazdów na dobę. Trwają rów-
nież przygotowania do budowy ob-
wodnicy zachodniej miasta, która po-
łączy Trasę Północną z planowanym 
mostem w Pomorsku i dalej z Sule-
chowem oraz ekspresówką S3. Sa-
mochody ominą Przylep i Łężycę. 
To drugie sołectwo jest najwięk-
szym placem budowy w Zielo-
nej Górze. Wciąż powstają tam 
nowe bloki mieszkalne i domy 
jednorodzinne. Osiedle Czar-
kowo jest większe niż niejedno 
miasteczko w naszym wojewódz-
twie. Codziennie tysiące ludzi wy-
jeżdża z niego w kierunku centrum 
do pracy lub szkoły. Wszyscy muszą 
przejechać przez rondo Batorego nie-
opodal hipermarketu Auchan.
Jednak najbardziej zatłoczonym 
skrzyżowaniem jest rondo przy 
CRS - Rady Europy. W godzinach 
szczytu nie jest łatwo przez nie 
przejechać, ustawia się tam 
sznur samochodów i tworzą się 
korki. Od lat mówi się o tym, że 
jedynym rozwiązaniem dla tego 
miejsca jest zbudowanie estaka-
dy nad skrzyżowaniem. To spo-
sób znany z wielu dużych miast.
Popatrzcie na zdjęcie obok - to wi-
zualizacja estakady nad rondem Ba-
torego widoczna od strony Przylepu. 
Samochody jadące w kierunku drogi 
ekspresowej S3 mogą pojechać na 
wprost środkowym pasem, wjeż-
dżając na estakadę nad skrzyżo-
waniem. Kto chce skręcić w kie-
runku centrum lub Czarkowa, 
musi wjechać na rondo.
Czy to realne rozwiązanie? - 
Pracujemy właśnie nad kon-
cepcją inwestycji. Pierwsze prze-
targi powinniśmy ogłosić pod ko-
niec tego roku - zapowiada Krzysz-
tof Staniszewski, zastępca dyrektora 
Departamentu Zarządzania Drogami 
w magistracie. (tc)

Więcej >> II-III

Dwa ronda do przebudowy. 
Dwie estakady nad nimi do 
postawienia od zera. Pie-
niądze z dwóch różnych 
programów. To plan na 
przebudowę Trasy Północnej 
i zwiększenie jej przepusto-
wości. Potrzeba pięć lat. Start 
pod koniec tego roku.

Janusz Kubicki 
prezydent Zielonej Góry:
- Budowa nowych ulic i remont 
starych to nieustanny wyścig 
z czasem i wciąż rosnącą liczbą 
samochodów. Tam gdzie jest to 
uzasadnione, ruch spowalniamy. 
Natomiast w innych miejscach, 
gdzie jest taka potrzeba, popra-
wiamy układ komunikacyjny lub 
budujemy nowe drogi.
Zielona Góra - miasto bez korków! 
Prawda, że brzmi jak science-fic-
tion, czyli rzecz niemożliwa? Ale 
tak będzie, wiem o tym. Tylko 
w tym roku wydamy 50 mln zł na 
remont lokalnych dróg. Dzięki 
temu zmodernizujemy kilkadzie-
siąt wskazanych przez zielonogó-
rzan ulic - głównych i osiedlowych. 
Wprowadzimy program „Miejskie 
drogi pod dobrą opieką” i powoła-
my nowy podmiot odpowiedzial-
ny tylko za drogi. Musimy mieć 
więcej ludzi, więcej sprzętu i to 
zrobimy.
Udowodniłem, że potrafimy bu-
dować obwodnice, czego przykła-
dem jest obwodnica południowa 
oddana w zeszłym roku. Teraz 
wystartowaliśmy z obwodnicą 
zachodnią, która rozładuje ruch 
w Łężycy i Przylepie. Wybudujemy 
też nowoczesne estakady nad 
rondem Batorego przy Auchan 
i rondem Rady Europy w sąsiedz-
twie CRS. Tego jeszcze nie robili-
śmy. Dzięki nim z domu do pracy, 
szkoły i przedszkola dojedziecie 
w kilkanaście minut! Jestem 
pewien, że to zrealizujemy.

Wizualizacja estakady nad rondem Batorego MATERIAŁY UM

ESTAKADY 
NA TRASIE 
PÓŁNOCNEJ

Do końca roku powinna być 
gotowa pierwsza nitka od-
nowionego wiaduktu na ul. 
Zjednoczenia. Po zakończe-
niu prac przy drugiej nitce 
magistrat przystąpi do bu-
dowy estakady nad rondem 
przy CRS.
 FOT. BARTOSZ MIROSŁAWSKI
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- W ramach programu ITS nie chodzi tylko 
o upłynnienie ruchu na Trasie Północnej, chociaż korki na 
niej są bardzo widoczne. Mnie bardzo interesuje skomu-
nikowanie Łężycy i Czarkowa z resztą miasta - mówi Filip 
Gryko, radny klubu Zielona Razem, który pilnie obser-
wuje projekty dotyczące tego rejonu. - Na Czarkowie 
budujemy zespół edukacyjny, w którym będą najmłod-
sze klasy szkoły podstawowej i przedszkole. Powstanie 
też duże boisko. Problem w tym, że wyjechać stąd do 

centrum można tylko jedną drogą. Musimy wykorzystać 
ITS do poprawy sytuacji.
Te postulaty znalazły się w przygotowanej koncepcji. 
Przebudowane zostaną skrzyżowania ul. Odrzańska - In-
żynierska i Odrzańska - Budowlanych, zjazdy do zakładu 
wulkanizatorskiego i do Auchan.
- Powstanie zielona fala ułatwiająca przejazd - zapowiada 
dyrektor Staniszewski. - Udrożnimy również zjazd do 
marketu Intermarche przy ul. Batorego.

                                                                                                                                                                                                                              Zmiany na Czarkowie i Batorego

II SPECJALNY DODATEK

JUTRO

NAJPIERW RONDA
Wielkie zmiany na Trasie Północnej rozpoczną się w przyszłym roku od prze-
budowy ronda Batorego nieopodal hipermarketu Auchan. To pierwszy krok  
w przebudowie tej ważnej arterii. W sumie będą cztery takie kroki.

- W tej chwili pracujemy nad kon-
cepcją przebudowy ronda Batore-
go. Rozważaliśmy różne rozwiąza-
nia i chyba mamy najlepszy wariant 
- zdradza Krzysztof Staniszewski, 
zastępca dyrektora Departamentu 
Zarządzania Drogami w magistra-
cie. - Teraz przy pomocy specjali-
stycznego programu komputerowe-
go przeprowadzimy symulację ru-
chu na rondzie. Prace wkrótce po-
winniśmy zakończyć, żeby pod ko-
niec roku móc ogłosić przetarg na 
przebudowę rond.

Wszystko w ramach programu ITS 
(Inteligentny System Transportu) 
etap II. To unijny program dążący 
do upłynnienia ruchu w transpo-
rcie publicznym.

- Już z niego korzystaliśmy i bę-
dziemy prowadzić dalsze prace w II 
etapie. Jest finansowany przez Unię 
Europejską w ramach programu Fun-
dusze Europejskie na Infrastrukturę, 
Klimat, Środowisko FEnIKS. Dota-
cja wynosi 71 proc. - wyjaśnia wice-
prezydent Krzysztof Kaliszuk. W ra-
mach ITS magistrat chce 

WIZUALIZACJE: MATERIAŁY UM
ZDJĘCIA I OPRACOWANIE GRAFICZNE: BARTOSZ MIROSŁAWSKI

JUTRO

DZIŚ
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W ramach ITS przebudowanych zostanie kilka 
innych skrzyżowań w mieście.
• Dzisiaj przy skrzyżowaniu ul. Źródlanej - Sulechowskiej - Skło-
dowskiej jest przejście dla pieszych z sygnalizacja świetlną. Światła 
zyska całe skrzyżowanie, co ułatwi wyjazd np. z ul. Źródlanej.
• Skrzyżowanie Lwowska - Podgórna - Waryńskiego koło szpitala. 
Pojawią się dodatkowe pasy.
• Skrzyżowanie Staszica z Wyspiańskiego - powstaną dodatkowe 
pasy, dwa na wprost, dwa w lewo.

• Skrzyżowanie 
Długiej z Łużycką. Dzisiaj 
samochody skręcające z Długiej w Łużyc-
ką nie mieszczą się na lewoskręcie i blokują przejazd. 
Powstanie dodatkowy pas do skrętu w lewo.

       Inne zmiany

IIISPECJALNY DODATEK

JUTRO

NAJPIERW RONDA
Wielkie zmiany na Trasie Północnej rozpoczną się w przyszłym roku od prze-
budowy ronda Batorego nieopodal hipermarketu Auchan. To pierwszy krok  
w przebudowie tej ważnej arterii. W sumie będą cztery takie kroki.

przebudować m.in. dwa ronda na 
Trasie Północnej - Batorego i Ra-
dy Europy.

Zostaną powiększone, a na każ-
dym wjeździe znajdą się cztery pa-
sy ruchu. Będzie też więcej pasów 
zjazdowych. To zwiększy przepusto-
wość rond. Jeżeli dzisiaj w godzinie 
szczytu przez rondo przy CRS prze-
jeżdżają 4 tys. pojazdów na godzinę, 
to po przebudowie przepustowość 
wzrośnie do 7 tys. aut na godzinę.

Magistrat nie chce prowadzić prac 
na obu rondach naraz, bo spowodo-
wałoby to gigantyczne utrudnienia. 
- Najpierw w latach 2025-26 prze-
budujemy rondo Batorego, a po za-
kończeniu tych prac w latach 2027-
28 zajmiemy się rondem Rady Eu-
ropy - K. Kaliszuk zdradza harmo-
nogram. To krok pierwszy i drugi.

Projektanci już teraz przewidzieli 
miejsca na rondzie pod przyszłe es-
takady, odsuwając jezdnie od siebie. 
- W ten sposób odległość 
pomiędzy zjaz-

dem a wjazdem na rondo zwiększa 
się i jest więcej miejsca dla samocho-
dów oczekujących na wolną drogę. 
To poprawi płynność ruchu, a jest 
też gdzie wybudować podpory es-
takady - wyjaśnia K. Staniszewski.

Pora na krok trzeci - budowa es-
takady nad rondem przy CRS w la-
tach 2027-28. Ta inwestycja jest ści-
śle powiązana z odbudową wiaduk-
tów na ul. Zjednoczenia. - Prace są 
dofinansowane w 50 proc. z rządo-
wej rezerwy celowej. Po rozliczeniu 
tej inwestycji ponownie skorzysta-
my z tego programu, tym razem pie-
niądze przeznaczając na estakady - 
wyjaśnia wiceprezydent Kaliszuk. 
Po zakończeniu przebudowy ronda 
i budowy estakady przy CRS (wyko-
nane w jednym terminie) pozostał-
by jeszcze czwarty krok - estakada 
przy Auchan. (tc)

To najbardziej obciążone 
rondo w mieście, gdzie 
kumuluje się ruch lokalny 
wewnątrz miasta z samo-
chodami przyjeżdżają-
cymi z zewnątrz. Dzisiaj 
w godzinach szczytu 
przejeżdżają tędy blisko 
4 tys. pojazdów na godzi-
nę. Przebudowa ronda ma 
zwiększyć te możliwości do 
7 tys. samochodów na go-
dzinę. Na wjazdach na rondo 
będą po cztery pasy wjazdowe. 
Osoby jadące np. z Sulechowa lub 
z os. Pomorskiego do Gubina lub Kro-
sna Odrz. będą mogły przejechać środko-
wym pasem estakadą nad rondem. Kto się po-
myli, może w tym samym kierunku pojechać przez rondo, ale zajmie 
mu to więcej czasu. Rondo ma być przebudowane w latach 2027-28.

DZIŚ
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WIADUKTEM POJEDZIEMY W PAŹDZIERNIKU?
Odbudowa wschodniej nitki wiaduktu (od strony marketu) przebiega zgodnie z planem. Gotowych jest już 14 z 15 podpór pod-
trzymujących obiekt. Jest szansa, że inwestycja będzie zrealizowana kilka miesięcy wcześniej niż zakładano.

Prawie wszystkie podpory wiaduktu są już gotowe FOT. BARTOSZ MIROSŁAWSKI

Wykonawca, firma Nowak Mosty, uwija się 
jak w ukropie i efekty tych prac widać go-
łym okiem. Podpory pod wiadukt już sto-
ją. Sukcesywnie wykonywane są tzw. ocze-
py (elementy wsporcze na podporach pod 
montaż belek prefabrykowanych). Belki 
będą kładzione już w kwietniu - dziennie 
przybędzie jedno przęsło (to 12 belek). Wi-
ceprezydent  Krzysztof Kaliszuk informu-
je, że wszystko idzie jak po maśle, dlate-
go jest duża szansa, że Nowak Mosty przy-
spieszy termin zakończenia zadania. Pier-
wotnie wschodnia część wiaduktu miała 
być gotowa do końca roku, obecnie jest 
szansa, że drogowcy oddadzą ją do użyt-
ku już w październiku. I dzięki temu bę-
dzie można wyburzyć jedyną czynną za-
chodnią nitkę obiektu (od strony elektro-
ciepłowni) i odtworzyć ją. Miasto nie zasy-
piało gruszek w popiele, dlatego jest bliskie 
rozstrzygnięcia przetargu. Wpłynęły czte-
ry oferty, najdroższa wynosi blisko 32 mln 
zł, najtańsza ponad 25 mln.

- Oczekujemy na wyjaśnienia dotyczą-
ce rażąco niskiej ceny od dwóch wykonaw-
ców, którzy złożyli najniższe oferty - wy-
jaśniał w przeddzień oddania tego nume-
ru „Łącznika” do druku Krzysztof Jarosz, 
zastępca kierownika Biura Budowy Dróg 
w urzędzie miasta. I uzupełniał: - Termin 
złożenia wyjaśnień upływa 19 marca (wto-
rek). Miasto przekaże wykonawcy teren bu-
dowy w grudniu, od tego momentu będzie 
miał 20 miesięcy na przebudowę wiaduk-
tu zachodniego.

Przypomnijmy. Miasto otrzymało na inwe-
stycję z rządowej rezerwy subwencji ogól-
nej blisko 40 mln zł dofinansowania na pra-
ce przy ul. Zjednoczenia. Dotacja do tego za-
dania może wynieść maksymalnie 50 proc. 
wartości robót. Niewykorzystana kwota sub-
wencji zostanie przeznaczona na wykona-
nie drugiej części wiaduktu. Łącznie budowa 
obu nitek wiaduktu miała pochłonąć 80 mln 
zł, będzie 30 mln zł taniej. I dlatego dodatko-
we pieniądze planuje się przeznaczyć m.in. 
na poszerzenie ulicy Działkowej. (rk)

DZIŚ

AGLOMERACYJNA - 
JEST WYKONAWCA

Drugi etap budowy Trasy Aglo-
meracyjnej rozpocznie się od 
ronda Haliny Lubicz na osiedlu 
Zacisze. Wykonawcą będzie 
firma Budimex z Warszawy.
Zadanie podzielono na dwie 
części. Pierwszy odcinek li-
czy ok. 2,5 kilometra i zosta-
nie wykonany w formule „Za-
projektuj-wybuduj”. Poprowa-
dzi od ronda Haliny Lubicz do 
ronda przy nowym osiedlu Le-
śny Dwór. Do przebudowy są 
ulice Prosta, Zacisze, Działko-
wa, Kręta i Różana oraz skrzy-
żowanie ulic Zacisze, Dział-
kowa i Prosta. Koszt prac - 
57 mln 943 tys. 137 zł. Firma 
ma 42 miesiące na realizację 
inwestycji. Na całym odcin-

ku trasy planowana jest ścież-
ka rowerowa z nawierzchni bi-
tumicznej. Zakończenie prac 
- grudzień 2027 r.

Drugi odcinek zacznie się od 
budowy ronda przy osiedlu Le-
śny Dwór i poprowadzi do Tra-
sy Północnej. Przewidywana 
jest budowa ulic Magnackiej 
i Szlacheckiej na osiedlu wraz 
z chodnikami, ścieżką pieszo-
-rowerową, zjazdami, pobo-
czem, kanalizacją deszczową 
i oświetleniem. Ta część pro-
jektu kosztuje 9 mln 384 tys. 
106 zł i powinna być gotowa 
do października 2024 r. Pra-
ce geodezyjne się rozpoczęły.

Docelowo Trasa Aglome-
racyjna poprowadzi do pla-
nowanej obwodnicy zachod-
niej, którą mamy się poruszać 
do Sulechowa.

65 mln na tę inwestycję 
miasto pozyskało z rządo-
wego Polskiego Ładu.

(rk)

DZIŚ

CZAS NA 
MNIEJSZE 
DROGI
Zielonogórzanie często upo-
minają się o remonty starych i 
budowę nowych dróg. Ruszyło 
odnawianie kilkudziesięciu 
jezdni w „starej” i nowej Zielo-
nej Górze. Na pierwszy ogień 
poszły ulice w dzielnicy Nowe 
Miasto.

Na remonty dróg miasto 
otrzymało około 25 mln zł 
z rządowego Funduszu Roz-
woju Dróg.

Drugie tyle - łącznie na 
34 zadania inwestycyjne - 
dołoży z własnego budże-
tu. Ulica Nowa (od Strze-

leckiej do Pileckiego) jest 
praktycznie gotowa - do wy-
konania są poprawki. Prace 
przy sąsiedniej ul. Lechitów 
wstrzymano w zeszłym ro-
ku z uwagi na konieczność 
modernizacji sieci wodocią-
gowej, zostaną wznowio-
ne na dniach. Ścieżka ro-
werowa w tym miejscu jest 
ukończona.

W minionym tygodniu 
dywanik asfaltowy zyskała 
ulica Św. Huberta w Ochli. 
Kończą się też prace przy 
ul. Przylep-Skokowa i Za-
tonie-Niedoradz (miejski 
odcinek drogi). Na dniach 
zostanie podpisana umo-
wa na remont ulicy Żyt-
niej i montaż progu zwal-
niającego przy ul. Mieczy-
kowej na Jędrzychowie - 
najtańsza oferta wyniosła 
860 tys. zł.

Pozostałe zadania po-
dzielono na 13 pakietów in-

westycyjnych (większość 
przetargów ogłoszono - 
pierwszy z nich rozstrzy-
gnięto). Przedsiębiorstwo 
Remontowo-Drogowe „Ca-
pri-bit” Eugeniusz Weiss 
z Zielonej Góry zajmie się 
budową trzech ulic na Chy-
nowie: Karminowej, Kre-
mowej i Oliwkowej. Prace 
wyceniono na około 1 mln 
700 tys. zł.

W tym roku w planach są 
też ulice: Anny Jagiellonki 
(wraz z budową nowego od-
cinka drogi i parkingu), Za-
moyskiego (obie na os. Zasta-
lowskim), rozbudowa ul. Su-
walskiej (na os. Mazurskim), 
budowa minironda na skrzy-
żowaniu Pionierów Lubu-
skich-Pocztowa w Starym 
Kisielinie, Zawiszy Czarne-
go i Kąpielowej na Jędrzy-
chowie, Łużycka - wiadukt 
nad Zieloną Strzałą, Rzeź-
niczaka - odcinki Batorego-

-Zdrojowa i Zdrojowa-Trasa 
Północna, Spawaczy, Zdrojo-
wa, Prosta, Zjednoczenia (od 
ronda PCK do ul. Wiejskiej/
Lisiej), ul. Zawada-Szkolna 
(odcinek Torfowa-Sporto-
wa), Zawadzkiego „Zośki” 
(odcinek Zachodnia-Ptasia) 
i Francuska (odcinek Łużyc-
ka-Słowacka).

W kolejce czekają ulice: 
Sorbska, Podgórna (od re-
jonu Krótkiej w kierunku 
skrzyżowania ul. Waryńskie-
go i Lwowskiej - na wysoko-
ści parkingu przy szpitalu), 
Łużycka (odcinek Zachod-
nia-ogródki działkowe, ze 
ścieżką rowerową), Wyszyń-
skiego (poszerzenie na od-
cinku Godlewskiego-Mon-
te Cassino).

Realizacja dalszych 14 in-
westycji będzie uzależnio-
na od środków finanso-
wych.

(rk)


